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Nord polityczny.
O  poprawę bytu pracowników kolejo­
wych i poczt. ■ Postulały nauczycielstwa.

Zasidy ustrolu
s z k o l n i c t w a  p a ń s t w o w e g o

W ARSZAW A (PA 1 ) Pod przewodnic­
twem ministra W. R. i 0 . P. dra Dobiuckie- 
£& odbyły się obrady Komisji iiuędzyrniru- 
stwiałiicj, powołanej w  dum 5 grudnia ub. 
loku [wzez byłego kierownika W . R. i 0. P. 
wicepremier* Rartla do opracowania zasad 
n» których nui być oparty piOjtkt itstawy o 
ustroju ^zkołnicrwa państwowego.

W  tuku obrad komisji ustalono:
0 — Że obowiązek szkolny winien się 

asfejrnafe dla dziecka w  tym roku Kalenda­
rzowym, w którym kończy ono 7 lat życia, 
żc jednak .noga również oyć przyjęte io 
szkoły odpowiednio rozwinięte (fizycznie i 
umysłowo) dzieci w  wieku lat sześciu. "

2) Że szkulnictvvo powszechne winno 
oyć 7-Ietnie i organizowane na zasadzie da 
żenią do możliwie najwyższego stopnia m- 
Satniz icyjnego szkolnictwa, co ma niezmier­
nie doniosłe znaczenie, zwłaszcza dla wsi.

3) Że program szkół średnich ogólno- 
kształcących winien być oparty na progra­
mie 7-klaspwej szkoły Dowszecnnei.

4) Źe szkofy średme ogólno-hsztaicące 
winny trwać 4 lata, nrzyczem związane ma­
ją być z gimnazjum 2- łetniem, przygotowu- 
jącetn młodzież wyłącznie do szkół akade­
mickich w ten sposób, aby czas trwania ca­
łości wykształcenia średniego wynosił S lat.

5) Egzamin dojrzałości nta być zniesiony 
natomiast mają obowiąy.yw 5 egzaminy 
wstępu e do gimnazjum względnie do uczelni 

akademickich, dostosovrane do poziomu w  ta 
ściwegc uczelni

ó) Że szkoły zawodowe winne przyjmo 
wać młodzież po wypełnieniu przez nią obo­
wiązku szkolnego nie wcześnie’ jednak jak 
w  wieku lat 13 względnie 14, i że dążyć na­
leży do przezwyciężenia niewłaściwego sto­
sunku opinii do szkól zawodowych, między 
innymi przez nadanie tym szkoleń należy­
tych uprawnień w  stosunku do szkół w yż­
szych.

7) Że w  ustroni szkolnictwa doniosłą 
rolę winno odgrywać szkolnictwo dokształ­
cające.

8) Że wreszcie forma winna być reali­
zowana r  energia a zarazem z całą pględno- 
Scia- zachowaniu zasady siopriowe.

Pływatąca wyspa na oceanie.

.y i

Inżynierowie francutcy G eoiges Claude i Pć.uI B ucherot wypracował p an 
wy-py sz uczn j, pływające; na p lnem morzu. Stalowy pomost (sp^d) WyS ,y t .0  ia- 
d ,ć będzie 600 metrów średnicy i zaopatrzony I ędzie w sreść hangarów, zawiera- 
jących maszyny ele tr.cznc o ączne si e 4 .0 0 ki owm >A. Ta piywająca wyspa, 
której nie mogą /aiać tale m rskie, sł żyć rna ako przystań d'a okrę ów na peł- 
n m morzu. Okręty. „uwijające do tei wyspy, z; haczane będę ptze uchome, o 
żelaznej konstru cji pomosty, wysuwan** p zy pomccy rr aszyn. W  środm wys >y 
znajouje się latam a mo ska, sygnalizująca położenie wyspy. Środek wyspy zajmują 
m es kania dla person łu wyspy.

ewolucji przekształcenia szkolnictwa istnie­
jącego ,

Na podstawie wyników’ obrad, minister­
stwo W . R. i O. P. opracuje projekt ustawy, 
którego podstawy będą poddane dyskusji na 
projektowanej konferencji fachowców, powo 
lanej z pośród nauczycielstwa profesorów u- 
czelni i działaczy społcczno-oświatowych.

MIN. S K Ł A D K O  W S K l PO  W RÓCi A 
DO W A R S Z A W Y  

Warszawa, 24 stycznia. (A W .) Dziś 
vtr noey powrócił tu ze swej łodróźy inspe 
kcyjnej minister Sidadkowski. P. minister 
w południe otworzył zjazd, starostów'

O D P R A W A  IN S PE K TO R Ó W .
Warszawa, 24 stycznia. (A W .) W  'dniu 

dzisiejszym pod przewodnictwem p. pre­
miera marsz. Piłsudskiego rozpoczęła sio 
odprawa inspektorów arm ji i generałów 
przydzielonych do służby* w gen. inspekto­
racie armji. Odprawa potrwa cały tydzień.

Z A  D Z IA ŁA LN O Ś Ć  A N T Y P A Ń ­
S T W O W A .

Warszi wa, 24 stycznia. (A  W ) Sątl.Naj 
wyższy zatwierdził wyrok drugiej instan­
cji, skazujący działacza białoruskiego ł.się- 
d: . Godlewskiego. proboszcza para iji w 
W ileńszczyźnie na 2 lata ciężkiego wiezie 
ni a za działalność antypaństwowy
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Kłopoty ko i is a ^ f M u w .
Początki ruchu konserwatywnego. - „Konsolidacja"? 
,Der Dritte fm Bundę". - Kompromisowe uchlały

Ch Al
M ówiło aj«; w oslaijiiwłi teea^ąeił i pisało Prawica Narodowa bardzo silnie podk r< ,-;laIł 1 A il/ł/l A lr AVh / 4 A 1 ■ /1 II ^ 1 Ł .--    f _ 1. f I 1 ■ m - -coś me.joś o konsolidacji ż j wiolów umiarko 

wanycli w^Poiseo. Rzeoz zaczęła się od te­
go, że w eiclieni porozumieniu ze sferami 
rzndzacemi rozw”  ieto akcję reorKan.izae.ii

swó.i ponadzierai ański. charakter
Trudność w konsolidacji obozu zacbo- 

waezego w .Polsce tkw ' w ozem innem. mia­
nowicie w tein, że su jeszcze i im ie g ru p y , 
które m ienia Sfe być kon ser w a ,tvw 11 em i 
a Zi któremi konserwatyści czystej krwi nie

. . . i .  . v mogą dojść do porozmienia. Jest to przede-ym zjezdzie meswiezkim sprawa staui _____

Itóawii y Narodowej v. PoJsee pod. przewód
pb-iAccju ks. Janosza Radziw iłła, człowieka 
bardzo roztropnego i trzeźwego. Po  pamięt-

istnicja inne u grupowai a konserwatyw­
ne, a. w ice przeuewszystkiem „Organizacja 
Zachowawcza Pracy Państwowej", czyli 
grupa żubrów, z która współdziała w W a r­
szawie < zw. grupa ksiażę,.n czyli mazo­
wiecka.

oerwatystów (Pozuańezycyb drudzy do O 
eozn W ie lk ie j Polski t. zn. do endecji 
i pp. Stroński, lliibanowicz, ks. Czar tory.- 
skit

W dniach ló, 1? bm. odbył sic w War­
szawie zjazd nad Naczelnej Ch. - N. o- 1

wego stronnictwa, na k i'rem  zapadły bar­
dzo niejasne uchwały Oburzyły one obóA 
konserwatywny, co si; odbiło głośnem 
chem w „Czasie j i „Dniu Polskim " oh  
cjalnym  obecnie organie warszawskiej g ru 4 
py Prawicy’ Narodowej.

Konserwatyści oczekiwali, że Ch. - N . 
przystąpi do bloku stronnictw konserwa * 
tywnyeh, tymczasem na radzie nactteJnei 
tego stronnictwa wziął góro- kierunek posła 
Stroński ego i właściwie dano członkom 
wolna i (?kc do wstępowania w szeregi O - 
bozn W ie lk ie j Polski, Stąd r  oz e/ar ow ».u i e 
u konserwatystów i potopienie enuncjacji 
lla.dy jako nnjtnego elaboratu, a fa l.ly lu  
sb-onnictwa jako maucwi a. K t ó r y  się musi 
skończyć załamaniem. ..Czas - nazwał te u: 
chwały „  zamazanym i foalainueaey.n 
kompromisem" i tłumaczą go obawą rozła­
mu w pariji. Jedno jest widoczne, żo do 
konsolidacji obozu konserwatywnego w 
Polsce jeszcze dość daleko i łem się li oma 
czą, głesy sceptyczne, jakie sic po jaw ia j* w 
prasie nawet do rządu zbliżonej na temat 
roli konserwatyzmu w chwili obecne' w 
Polsce.

W  mimerztrf_„Czasu" z dnia 21 stycznia 
czytamy ku niemałemu naszemu zdziw ie­
niu. że „pracą nad konsolidacją żyw iołów  
Zachowawczych w  Polsce postępuje szrtó- 
kim krokiem naprzód; oczywiście przed - 
wezesnem byłoby ujawniać już szczegóły4*. 
Si non e vero... M y wiemy, ż,e sic do Lw o­
wa wybii rali organizować przedstawiciele 
Praw icy Narodowej, że ich ubiegli przed - 
stawieiele konkurencyjnej organizacji i że 
lego rodzaju konkurencja ciągle właściwie 
działa i szkodzi. No. al ’ -szomużby ziemia* 
nie nie. m ieli się- ostatecznie pogodzić, choć-

Stosunek służbowy pracowników
p r z s d s  e b w s i w a  „P o S sk e  N o le fe  p a ś s tw * ‘

%&. września 1926 r. ogłoszone zostało roz­
porządzenie Prezydenta Rzeczy pcsjiol i i,ej o 
utworzeniu przedsiębiorstwa „Polskie koleje 
państwowe". Z dniem tym powierzono i urząd 
kolejami państwowemi i majątkiem skarbu 
Państwa, przeznaczonym na ten zarząd — 
przedsiębiorstwu „Polskie ; koleje państwo­
we".

W uri. 2.r> tego rozporządzeniu zo^tuj* 
postanowione, że dbf.ydiciaśi wi przednie;, 
państwowi w służbie kolejowej i pracownicy 
polskich kolfe? państwowych przechodzą jak« 
praco smey do siużby w przedsiębiorstw^ 
„Polskie koleje Państwowe". Wynika z tegx, 
że z dniem 2-1. września 1926 przestali byt 
pracownikami, państwowymi pi-iocownicy ko

ii
SVEN ELVF,STAD.

DIAMENTY 
RÓŻY MONTANA

P o w i e ś  Ć.

Przełożył Adam Stodor,
(Ciąg dalszy )

Poniewz jednakże był próżnym gospoda
r/citi, zobowiązał w  pewnej szczęśliwa1! cliwi 
li znającego się na rzeczy przyjaciela do za­
kupienia cygar. Stało się to w  zupełnej ta­
jemniej’, a zaszczyt stał się udziałem Jana- 
O jego cygarach Hatamia mówiono wiele 
podczas śniadań w  „Feniksie" i w  „Angiel­
skim,,.

Spokojna godzina .przy dobrem cygarze 
jest jedną z niewielu rozkoszy, jakie kul tur a i ! 
uy człowiek sobie stworzył, i która to roz­
kosz zawsze mu jest dostępną, czy jest nic­
poniem, Czy -człowiekiem rzetelnym, czy jest 
szczęśliwym, czy nieszczęśliwym, W  tej roz 
koszy, wydelikaconej rozwojem smaku po­
koleń, nie ma nic z tandety. Już wygląd ze­
wnętrzny cygar, woiint drzewo pudelek z 
wypalonemi literami, zdafa się stwierdzać, 
że przyjemność ta należy do pana, do klubu, 
do mężczyzny.

Komandor Karci Cramcr obserwował 
skrvcie Abrahama T. Bratsberga, gdy wie­
śniak. wybiera! sobie cygara. Wybór cygara 
zdradza człowieka. Komandor zdziwił się, że 
Abraham T. wybrał dobrze. Wieśniak ma 
szczęście, —  pomyślał, ale równocześnie 
nrzvszło mu na myśl, że Brats-berg przy sto­
le uczyń1! bardzo słuszną uwagę co do wina, 
w formie naiwnej, ale zupełnie słuszną. Sze­

ptem podzielił się swem spostrzeżeniem z 
Fvenaldem Ristein. a ten odpowiedział:

— Ci wielcy, norwescy właściciele, lasów 
znani są ze swego życia w  swoich oobrach. 
Wyobrażamy sobie, że są to łcwcy niedź­
wiedzi i lucłzie meKulturalni. Ale stare, fran­
cuskie firmy handlujące winem wysyłają nie 
raz tam swoich agentów, aby odkupić z po­
wrotem, poszczególne wina, które od wielu 
lat leżą w tamtejszych piwnicach. Agenci są 
upojeni' i żdziwieni norweską gościnnością, 
ale odjeżdżają zawsze z próżnemi rękoma.

Zaczął się poker. Evenald Rist nie przy 
łączył się do grających, a przypatrzy wszy 
.się przez chwilkę graczom, poszedł na tera­
sę, gdzie Róża Montana sywm zwyczajem 
spoczywała na szezlągu. Usiadł obok niej.

— Co sądzi pani o nowym gościu? — 
zapytał.

— Wszak wie pan. drogi Evi, — odpo­
wiedziała, — że jest dla mnie za stary W o­
lt dwudziesto dwi letniego, aniżeli czterdzie 
sf i dwu letniego- Prócz tego nie znoszę lu­
dzi ze wsi.

—  Prócz iego wio pani dobrze, że my­
ślałem zupełnie o czem innem, — rzkł Rist. 
—- Co .sądzi pani o nim jako o objekcie war­
tościowym, jako o ofierze?

Rist wobec Róży Montana pozwalał so­
bie n? niezwykle swobodny ton. Ja.k ten, kto 
ją dokiaunie poznał i nie trudził się wcale, 
aby to iiKrywać. A jej się to podobało, gdyż 
odpoczywała podczas tej niewymuszonej ro­
zmowy. W  ten sposób zaistniał pośród nich 
rodzaj wzajemnego zaufania.

— On jest niebywale naiwny, ten wie- 
sn.iak, ~  odpowiedziała, —  ale tern niech się 
inni troszczą.

— A pani odpoczywa i czeka na swój u- 
Jzial. Jak wysoko ceni go pani?

— Na pewne musi być straszliwie bo­
gaty.

i - •  Shisznie.
— Wobec tego jest dalszym numerem 

dla Jana.
Rist siedział chwilkę milcząc i jratrząJ 

lia Różę. Na jego ustach drżał dęlikatłjy, nie' 
mai ironiczny uśmiech. Jego spokój niecier­
pliwił ją i postanowiła przejść do oftnzywy,

— Czy podchmielił par. sobie wczoraj?
— zapytała —  Założę się, że za wiele pań, 
pif tej wstrętnej whisky. O, ci mężczyźńlT ’

Rist zdawał się nie słuchać jej uwag i 
rzek*:

— Czy zechce mi pani prawdę powie­
dzieć, pani Rozo? Gdyby pani miała teraz 
bardzo dużo pieniędzy, czy weszła by pani 
teraz z Janem do spółki w  inteiesach?

Róża Montana otworzyła szeroko prze­
straszone oczy.

— Jak mogłla panu przyjść do gfow y 
myśl tak niemądra, Evi?

— W  osiahiich latach założyła sobie pa­
ni piękną, małą książeczkę kasy oszczędno­
ści. Czy przypomina piani sobie owa noc ha­
zard" w  swych złotych czasach, kiedy tt 
podpici gracze tein się zabawiali, że pani ty- 
siąckoronowe banknoty tu wtykafi?

Rist wskaział na jej gors.
— Tak. to była piękna noc, —  sze-mnęU 

Roża Montana zachwycona.
— Możr.a przede przypuścić, że Jan 

Eeiriir. w  kłopotliwem położeniu będzit po­
trzebował gotówki. Jedynie w  przejściowern 
kłopotliwem położeniu, —  wówczas zapewne 
da mu pan swoją książeczkę oszczędności,

—  Gzy z Janem jest co w  nieporządku?
— zapytała Róża Montana uważnie.

—  Nie, me, przypuszczam tylko możli­
wość -----------

— Nie mysie o tern wcale. —  rzekN zdę 
tydowanie i dorzuciła z przekonaniem: — Pu 
co miałabym o tern rozmyślać?

(ci. 4. m
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HRABINA z TEXASU“
Reżyserj Juh  M A Y A  twórcy Mezapo 

Run aRy h f Imów „H a- ih i Pa yża", ,,‘nd < ki Grobowiec". W  gJ wnych udach prze 
C M S  riATJ i, i IL A N H ALL D A W b  oraz Vtoi.Lr FR1TSCH (boży 

N  dfc > H A  < O iu O  L O Y D  w tom ran 2-akt >wej 1722

^ e d  og /nanei powieści Kais ra .Kclpirre 
Rnn a$>y h f lm<l 
ś iczna M aDY 
szczu wszyst ich ko in )

J&.iowi w b. dzielnicy pruskiej i w b. Kon- 
gresówco i „>rjes,ali być pracownikami „Pań- 
otworyeh kc»lei‘ pracownicy kolejowi w Ma- 
łopplsoe, a stali się wszyscy pracownikami 
prywatnymi „polskiego przedsiębiorstwa ko- 
ejoweg \ Żo się tak stało, rozstrzyga w tym 

przypadku osoba pracodawcy 
- 'Przcdstętiiorstwo — choć państwowo — 
„Pokkio koleje oaństwowo11 jako pracodaw­
ca stariOY l bowiem osobowość prawną, nie 
mającą z Państwem nie wspólnego. Rtosunek 
praóownikt./ dy pracodawców, którym nie 
jest więcej , Państwo11, lecz. osoba trzecia 
»,Przedsiębiorstwo11 ma charakter czysto pry­
wata o-prawny. Jakby się rzecz miała, w każ­
dym razie stosunek pracowników kolejo­
wych we wszystkich kierunkach powinien 
się opierać odtąd na umowie obustronnej, na 
wmowie rop łzy pracodawcą a pracownikami 
a ni.o być jednostronnie ustalany przez pra- 
1 K>uav,ce takiego czy owego. Tymczasem art. 
26 do 29 rzeczonego rozporządzenia Prezy­
denta postanawiają, ■'.< stosunek służbowy 
pracowników „Przedsiębiorstwa Polski© ko 
i ejo Państwowe11, normy wynagrodzenia, pra­
wa emerytalne ł prawa do odszkodowania za 
Bueszczęśl. ,ve wypadki t reb piacowników, że 
to wszystko ma ustalić Rada ministrów a nie

np. Generalny dyrektor „Prz Msiębiorstwa11 
bez uzyskania zgody praco wujków.

Postanowienia tych 4 artykułów wyglą­
dają jak próba popełnienia ru„ na zawsze 
przyjętej zasady przez wszystkie cywilizo­
wane państwa świata o ustroju kapitali­
stycznym, że stosunek służbowy między pra­
codawcą a piaoownikarui musi się opierać 
na obopólnej obie strony wiążącej umowie 
a nie może tego stosunku ustanawiać sam 
pracodawca tylko według swej woli i  swego 
uznania.

Postanowienia ort. 2o, 27, 28 1 29 należa­
łoby jak najrychlej zmienić w duchu ntwo- 
czosnych zapatrywań na umowy pomiędzy 
pracodawcą a pracownikami. Ogó! pracowni 
ków nie ijozwoP sobio na pewno narzucać 
jednostronnie ani pragmatyki, ani plauy, ani 
zaopatrzeń cm irytj inycli ani też przepisów 
dyscyplinarnych i innych żywotnych spraw. 
Rząd spotka się w tym kierunku ze stanoM'- 
czym ogólnym opero.u, walka rozpoczęta 
przez nierozwagę autorów rzeczonego rozpo­
rządzenia i de usiałaby tak długo, jak dl ego 
nie nastąpiłaby w najważniejszych spra­
wach umowa obupólna. obowiązująca rthie 
strony.

Zmmm fnfellgei*f6w fcfizrofe&fn.
m m s s m m  iot) /»,

Ministerstwo pracę i opiciu społecznej w 
porozumemu z ministrem skarbu opraco­
wało nowe stawki zapomogowe dla bezrobot­

n ych  pracowników umysłowych, pobiera ją- 
eyoh zasiłki z t. zw akeji doraźnej.

W  myśl nowej instrukcji, wysokość za­
siłku obliczona będzie procentowo od ma 
ximum uposażeniowego, ustalonego przez 
ihiriidusz bezrobocia. Maximum zarobku
określono na 200 zł. Od tej siimy samotny 
bezrobotny inteligent otrzymywać będzie 
39 pro., ol>nrezony rodziną 1—2 osób 35 pic.,

M iM M D M  6(1 ZŁ.
z 3 5 osób 40 pro. i wreszcie powyżej 5 osób 
&0 pro,:.

Dla otrzymania zapomogi bezrobotny in­
teligent. przedstawić musi zaświadczenie 
ostatniego pracodawcy, wyciąg z ksiąg lud­
ności itd, Kierownik państwo wego urzędu 
pośrednielwa pracy mo/e jednak uwzględnić 
podanie bezrobotnego. zastogująctigo na za­
ufanie. nawet: w tym wypadku, o ile nio mo­
że oxi przedstawię któregokolwiek z wymaga­
nych dokumentów.

Zdziczenie wśród młodzieży 
kooiurs*s(yczaej.

UCZNIOW IE GW AŁCĄ I MORDUJĄ NAUCZYCIELKĄ.
(Od naszego korespondenta).

Moskwa, w styczniu 
(D) We wsi Ignatjowskioj (gub. Tr/er- 

skicjl wykryto obecnie ohydny mord, dokona­
ny praez nieletnich „komsomolców11 (człon­
ków organizacji młodzieży ^komunistycznej/ 
iia. nauczyciolce wiejskiej Kudrawcównwj vs 
okolicy.nosciuc.n, które nawet sowiecką opi­
li je puldiczną do wszystkiego pizyzyyezajo- 
ną, wstrząsnęły do głębi duszy. Oto jak ta 
potworna zbrodnia przedstawia się w świetle 
urzędowej relacji.

W< wsi Jginitjiwskiej jak we wszyst­
kich innych osiedlach wiejskich, istnieje 
t. zw. „jaezejka komsomolców , składająca 
się z nii letnich młodzieńców, kandydujących 
:att członków organizacji komunistycznej. Z 
tego tytułu juezejkn trzyma ster władzy w 
swych rękach — „komsomolcy11 mają rów­
nież decydujący glos w sprawach oświat owo- 
iadturaioycii szkolnictwa itd.

Gtiogdaj zaproponowano nauczycielce z 
tej wsi Nalał.i i Kudrawcównej (22 laO, aby 
się stawiła do lokalu {komsomolców‘ 'celem 
•wsieeto udziału w konferencji „oświatowej11.

Kudrawcówna nic złego nio przeczuwając, 
zgłosiła się do „komjaczejki". gdzie leż po­
czątkowo prowadzono rozmowę w sprawie 
projektowanego przedstawieniu teatralnego. 
Nagle grupa lcomsoiców rzuciła się na Ku- 
drawcówną i, stłumiwszy je j opór, kolejno 
dopuścili się na niej ohydnego gwałtu Po 
zgwałceniu urządzono naradę;’ W  obawie 
przed następstwami lego czynu, Kudrnwców 
nę. która wciąż znajdowała się w stanie nie­
przytomnym. komsoley udusili, a trupa zo­
stawili w lokalu , kemjaesejki1-.

Wszystko to działo się w biały dzień. 
W nocy komsoley wynieśli zwłoki zhańbio­
nej nauczycielki w poić, gdzie ran ci li je  w 
pobliżu toru kolejowego. Dopiewo na czwar­
ty dzień przygodny przechodzień natknął się 
ra trupa Kudrawcównej i doniósł o tern wła­
dzom. Rozpoczęto dochodzenia i po nitce do 
kłębka wykryto zbrodnię tę we wszystkich 
potwornych szczegółach.

Młodocianych zbrodniarzy w liczbie pię­
ciu aresztowano, samą jaczeikę rozwiązano.

Wszyscy aresztowań i są nieletni iw wie­

ku od 14--18 lat), a byli wśród nich ucznio­
wie bestialskiego mordu. Odbędzie się nad 
nimi „sąd ©okazutoiny" (mający stanowić 
wzór dln innych).

Llależy dodać, że doniesienia o podobnych 
pr/e ja wach potwornego zdziczenia coraz 
bardziej się mnożą, a rząd zdecydował zwal 
czać je w drodze bezwzględnych represji W  
tjm  celu np. onegda.i najwyższy sąil za­
twierdzi! 7 wyroków śmierci nad sprawcami 
zeszłorocznego gremialnego zgwałcenia pew­
nej akuilemiczki w Leo i ogrodzie. Represje 
te jednak nic wywołują żadnego elekw, 
gdyż zdziczenie zapuściło zanadto głębokie 
korzenie.

(Ciąg dalszy).
Mimo tej całkowitej wolności, wchodzą­

cej aż w anaccliję według naszych europej­
skich pojęć, szkolnictwo amiryK.oj.sKie stoi 
zarowno uuiterjalnic jak duchowo niezmier­
nie wvsoko. W --oku .11)2(1 utrzymanie samych 
szkół noieszechnych1 kosztowało 545 mi1 jo 
nów dolarów. Za te ogromne pieniądze 
105.194 saurayoi-li i 145.515 nauczycielek 
uczyło 22,915.842 dzieci. Już z tych cyf- wi 
dzimy że w Ameryce nauczanie początkowe 
znajduje się wJaśi iwie w- ręku_ kobiet. W  
szkutach nauczycielskich (..emma/juch' uczy­
ło w tym samym roku 14.199 profesorów 
158.745 kandydatów stanu nauczycielskiego, 
z których 110.045 było kobiet, Prac,, kobieca 
coraz bardziej wypiera męską ze szkolnictwa 
powszechnego.

Pomieszczenie «zkół jmwszeeLuych ^est 
bardzo rozmaite. Od prostych baraków dre­
wnianych aż do praw dziwycb pałaców moż­
na tu widzieć wszystko w zakresin budowni­
ctwu szkol nogo. Zaopatrzenie szkół w środki 
naukowe, biłdjoteki, pokazy, gabinety itd. 
jest z reguły świetne. Siedmdziesiąt procent 
wszystkich szkól powszechnych jest ośmio­
klasowych. Tylko nieznaczna liczba, szkol »' 
stanach zachodnich i pobidniowo-zact.ounicli 
zadowaluia się trzema lub czteroma klasami1 
Szkól jeiluoktasowyeli tj. jednostopniowych 
jak u nas niema wcale; *

W granicach ustawodawstwa każdego 
stanu zakładają albo hrabstwa, co odpowia­
da naszym powiatom, albo gminy miejskie i 
wiejskie Każde hrabstwo wybiera swego 
^śnporiulcndi u ta11 jako najwyższa władzę 
szkolnej administracji. Pą miastach admini­
strację szkolną sprawuje wylmany przez 
gminę komitet z trzech.

Obok szkol powszechnych hrabstwa 
względnie gminy utrzymują jeszczi różne 
szkoły typów pomocniczych lub uzupełni; ją 
eyeh. więc ogródki dziecinne 1 frocbiówki 
dla dzieci od czterech iat w górę. dalej szko­
ły wieczorne, uzupcliiiające, niedzielne, spe­
cjalne szkoły dla kolorowej ludności, więc 
dla murzynów^ chińczyków itd.

Gierce .tanki elementarnej jest w- różnych 
stauacti różny. Przecieknie jednak trwa on 
lat ośm. Są jeotiakowoż stany szczególniej na 
oświatę zajadłe, w ldćrych przymus szkol­
ny obejmuje całą młodzież od 6 do 21 roku 
życia, Oczywiście młodzież starsza obowiąza­
na jest uczęszczać tylko ilo wieczorny cli 
szkól uzupełniających, na kursa niedzielne 
i t. d.

Co do systemów nauczania^ j wychowania 
w szkołach początkowych jak wogóle we 
wszystkich panuje całkowita ł niezem nie 
ograniczona wolność stanów. Każdy % ruch 
układa bo sobie według swego uznania. W  
szkołach prywainych zaś inicjatywa iudyw1 
dualna założycieli i utrzymujących to szko­
ły nie ma żadnych ograniczeń.

Zdawałoby się, że o takich un; mikach 
przy u rak u jakiegokolwie-k ramowego, jedno­
litego ustawodawstwa szkolnego powinienby 
w nauczaniu panować chaos całkowity. Tymi 
'■zasen, rzeczy mają się wręcz pracciwnk. 
Cale szkolnictwo początkowe w Ameryce co 
do ducha i teudencyj w> ehowawczych oka-
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żuje wysoki "topień jednolitości i planowo 
Ści, które wynikają jednak nie z przepisów 
jaj iokś centralnych władz szkolnych i ta­
kiej czy mnej biurokracji, której niema wca­
le,. ale z eze*'oś bez porównania głębszego

i mocniejszego, micnowicie z poczucia sa­
mych obywateli, urządzających i utrzymu 
jącyoh szkoły,

<C. tl. n.).

O j o i e o - i f o t w ó r ,
TKA (i KI, JA RODZINY PIJAKA

(Od naszegc korespondenta),
Pruga, w styczuin. 

(r), Z  tra iis law y donoszą, o s\raszliwcj 
ncagedji slziucka aułucoonegc przez wjasne- 

• go ojca na śmie. W tamtejszym szpitala 
zmarł 12-letni chjopiro, pobity w nieludzki 
wprost op.ASob przez swego ojca. Ten zajęty 
jest w fabryce dynamitu j choć zaiabia? sto­
su n Ko wo wiele, sam wszystko przepijał, tak. 
że. żona z dziećmi wprost głodowała.
• Na święta kupił sobie gęś i sam j t  caią 
u « «  Żona i dzieci nie jadły niczego. Ody i 
i  a drugi dzień nie mieli co jeść, kupił chło­

piec na kredj t zi 30 k. słoniny, którą _pme 
dał, a pieniądz^ dal matce bj coś dla sienie 
i dzieci zakupiła. ’ '

Gdy ojciec o tem się dowiedział, aazal 
ohtopcu rozeDrać się do naga, yoczem Di' go 
laską ta* długo, aż zbroczone krwią dziwko 
osunęło się be? przytomności na ziemię. Na 
krzyk bitego chłopca zbiegli się sąsiedni, ża­
den jednak z nich rie ważyi się wyrwać 
dziecka z rąk nieludzkiego ojca. Chłopiec 
przewieziony Jo szpitalu zmarł obecnie 
wskutek straszliwego pobicia.

T i  a ^ - e d j a  k u p o a .
Za TAKG Z W ŁADZAM I SKa KBOWEM i . — MORDERSTWO I USIŁOW ANE SAMO­

BÓJSTWO W U łZE D ZIF  SKARBOWYM.
( f j  Z Berlina Jomuzą pod datą 22. bm. Kupiec Paweł IJackbuseh od dłuższym

W kancelarji jednego z urzędników Izby 
skaiuowej w Berlinie-Neukóln rozegraia się 
dzisiaj wstrząsająca tragedja.

juz czasu miał zatarg z władzami skarbowe 
mi. Grożono mu aresztem i wysoką grzywn.. 
i wzywano raz po razu dla składania zeznań.

naci busch u ilo iy ł mianowicie no „ m i-. 
s vagrem faorykę gramolonów w-Berlinie- 
teukólnio. Wtud_ę skarbowo przeprowadzi 

ły  tam pet.aego dnia rewizję i stwierdził/, 
że księgi buchał tery jne nie są w porządku, 
Ośt iadczono mu z miejsca, ze będzie to mia­
ło dla niego nieobliczalne następstwa. Istot­
nie wytoczono mu sprawę i wzywano raz po 
razu - do protokołu, ciągi* grożąc.

Dnia 21. bm nadszedł Jo Iżby. skarbowej 
list od Hackbnscha, że . zgładzi siebie i swo­
ją rodzinę, jeśli władze skarbowe nie zesta­
wią go nai, szeie w spokoju. Dodał też, że ■» 
powodu inflacji został zrujnowany i że nic 
może tak żyęj pod ciągłą grozą, jakiejś nie­
wiadomej kar; .

Nazajulrz zjawił się Hackbusch w biurze 
urzędnik* Iziiy skarbowej wraz- ze swoim 
jedenastoletnim synkiem i prosił, aby urzęd­
nik przyjął drugi list, w ktc rym wypowiada 
sw j zale Jjrzęunik oświadczył- że sprawa 
Huckouscna odesłaną juz żpstdłą Jo inneg 
oddziałi Izby skaroowej. Haokb.,sch wy­
szedł z ..anoe.urji, le.w już po chwili wrócic 
z synkiem, kazu1 chłopcu stanąć przy- 
drzwiacb i podszedł do urzędnika .siedzące­
go przy biurka, aby mu wiuczyć list Urzęd- 
mk wziął list do reki i żac&Ął czytać' adrer. 
W tej chwili KaukLusch wyjął ruchem bły­
skawicznym rewolwer z kieszeni i wy .celo­
wał do synka: stojącego przy drzwiach. — 
Chłopak upadł z jękiem na ziemię. Hack­
busch przyłożył uraz lufę rewolweru do 
swej skroni; lec;: już zwabiony strzałem
wbiegł inny urzędnik z sąsiedniej kanoe]arji 
■ on h> z koleg ubezv launił Hackbuscha. 
Gięćko ranego chłopca odwiozło potem Pogo­
towie ratunkowe - na klinikę. Haekbuscha 
aresztowano;

Jak z listu jego, wręczonego urzędniko­
wi, wynika, musiał on czynu swego dopuścić 
się w picy stępie silnego rozsta oju nerwowe­
go. W liście wypisano są suargi przeciw 
władzom skarbowym i urzędnikom, a nawet
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T a je n in ic a  hote li*  p r * y  u licy  
C h m ie ln e j .

(Ciąg daiszy/.
Jednego dnia czytaf, a ja zapadłam 

w jakiś trans zasłuchania i nagle uczulam, 
że czyjaś ręka obejmuje mnie wpół i silnie 
przyciąga ku sobie. Ocknęłam się dopiero 
wtedy, gdy uczułam ciepły oddech na swo­
jej szyi. Odwróciłam się szybko i spostrze- 
głan spieczone gorączką usta. Sekundę pa­
trzyłam na te usta z przerażeniem, widzia­
łam. że rozsuwają się w  lubieżnym uśmie­
chu. Ogarnął mnie strach. Wyrwałam srę 
z objęć Gałłrina i biegłam nez tchu po ciem 
nych schodach, by jaknajprędzej znaleźć 
się... między ludźmi.

Ten wieczór zakłócił między nami har­
monię. Zaczęłam podejrzewać, że jest nie­
uczciwym, nie miaiain jednak sił opuścić go. 
Spotykaliśmy się już, de w  cukierence na 
Wilczej. l'o był powód zmiany miejsc, 
spotkania, który tak ciekawił uan-a prokura­
tora'1 — oduowiedziała z wyrzutem, iż zmu 
szono ją do odnowienia bardzo przykrego 
wspomnienia-

W  oczach Zabielskiego zajaśniało współ­
czucie.

Pi zeoraszam panią, że dotknąłem 
przykrej d'a niej sprawy. Sądziłem, że py­
tam o ważny dla śledztwa szczegół. A teraz 
może powie mi pair w jaki sposób tiómaczy

sobie pani przedostanie. się treści, powieśi 
Gamma do wiadomości Kamicsie-go.

„Na to pytanie nie mogę ciąć poważneg, 
wyjaśnienia. Podać mogę jednak szczegół -  
który może naprowadzić pana na jakiś ślat 
Otóż wiadomość o morderstwie i wyjaśnić 
nie podlej roli, jaką Gałkin wśród nas od 
grywał, podziałały na członków naszeg- 
związku, jak uderzenie pioruna. Byliśmy ogł; 
Szeni. Brat nie dowierzał bratu. Mnie, któ:: 
byłam najbliżej Gałkina, wzięto w  związk 
pod obserwację, również policja wiekował;

’ iśę mną specjalnie, sadzać, ze jedynie i; 
 ̂ Aać jakieś bliższe wyjaśnienia o moi 
oersiwie. W  urzę-Jzic śiedczym wypytywa­
no mnie sto razy o jeden i ten sam szcze 
gół, czekano, aż się zmęczę i upadnę w  ja 
ką sprzeczność w  zeznaniach. Zrozumiałam
0 co chodzi. Przeciw mnie jednej myślałc 
czterech komisarzy policji, badając szczel­
ność logiczną każdej mojej odpowiedzi. Ba­
łam się, że nerwy moje nie przetrzymają
1 że zawlekłam się w  sprawę, z którą nie mia­
łam nic wspólnego. Na każde więc pytanie 
policji, starałam się dawać jedną i tę samą 
odpowiedź —  Nie wiem.

Pokazywano mi każdą ćwiartkę papieru 
znalezioną w mieszkaniu zamordowanego, o 
każdej mówiłam: — Nie wiem, nigdy jej nie 
widziałam... Dziś jednek zmieniam ’ swe ze­
znania. W stosie zapisanych papierów rozpo­
znałam kilkanaście kartek powieści Galkina. 
Na kar+kach tych widniały rdzawe ślady 
krwi. Reszty rękopisu nie pokazano mi, więc 
przypuszczam, że policja nie znalazła go w 
mieszkaniu przy ulicy Chmielnej.

— Więc sądzi pani, że rękopis zaginął?
—  Tak sądzę.
—  Czy rękopis był duży?
— Składał się z kilkuset stron szerokie­

go pisma.

— A nie podejrzewa pani, kto mógł- usn­
ąć rękopis?

— Sądzę, że tylko ten, kto powieść wy- 
ojzysta! i podpisał się na cudzej pracy, ją- 
o autoi.

— 1 sąaz’ pani, żc ten strach i obawa, 
Jóre objawiały się w  kilka dni przed moTder 
twem u Gatkom, mogły pochodzić z powoiii 
nkichś planów-Karmckiego?

Skinęła - potakująco głową.
Prokurator zamyślił się głęboko, fczcze- 

■ fjty , o jakich dowiedział się przed chwilą, 
iderowały sprawę na zup dnie nowe i naj­
mu ej spodziewane tory. Wplątanie nazwiska 
g.ośncgł dramaturga do sprawy morderstwa 
niweczyło za jednym zamachem całe śledz­
two pierwiastkowe, ktore szukało- pobudek 
morderstwa w  nienawiści politycznej. TeTaz 
wychodziło na iaw, że w  grę wchodzi kra­
dzież literacka.

Najmnie. chyba o nią podejrzewać” można 
było Karmckiego, który w  literaturze miał iuź 
poważny dorobek. Nagle poczęły prokurato­
ra ogarniać wątpliwości.

Czy można te., kobiecie bezwzgiędnit u- 
fać? Czy nie jest prawdopodobnej!!, że stra­
cił czas na rozmowie ze zdecydowaną histe- 
ryczką, którą teraz ścigają jakieś wizje, a za 
tydzień będzie w  domu obłąkanyen?...

Coraz silniejsze wątpliwości wgryzały 
się w  mózg Zabielskiego. Spojrzał niechętnie 
na młodą Rosjankę. Jej twarz blada, oczy, 
jakby sztucznie rozszerzone, utwierdzały go 
w  przekunaniu, że istotnie zmitrężył godzinę 
na niepotrzebnej rozmowie. Pod w p ’ywen. 
tego przekonania, zaczął się sam na siebie 
irytowąć i z wyraźną już niechęcią zwrócił 
się do Tatjany Iwanowny SzuJgin

—  Czy może mi pani dać jeszcze jakieś 
wyjaśnienia sprawie tego morderstwa? — 
spytał cierpko 3

(C. d. no.
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Rewelacyjna nowość witwórni franc. Z serj: mo­

numentalnych arcyd/ieł firnowych świata.

W sp an iały  d ra m a t sen sacy jn o -salo n o w ^  w 10 ak iach  (d ^ .e  s s r je  r a z e n )  w edług słyn n ej pow ieści zn ak om itego p isarza  fra n ­
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DWAJ MALCY
Losy dwu malców, zepchniętych ua dno naj­
nędzniejszego życia, oraz niewinnej kobiety, 
smaganej bezlitosnym biczem pramnacz-ila, 
skruszają do głębi serca żon i matek, d r i-  
talne katowanie dwojga m.*!ców: dziecka 
arystokraty i  ihorego suchotnika przez zwy­

rodniałych apaszów — przejmuje dreszczem 
grozy całą widownię.

Realizacji filmu dokonał świetny reżyser 
L O t IS  MERC4 NTON. — Główne role od­
twarzają: zirao» Y W E T fE  GUILBERT, pre­

miowana piękność francuska, G INA  R E L L k  
i znany tomik G ABRIEL SIGNOPET. Ro 
le dwu malców odtwarzają najgroźniejsi 
konkurenci Jacaie Ooogana: JEAN  FORFST 

I  LE S L IE  SHAW .

Początek o goaz. 4 pop., w  soboty i niedziele ó  godr. 3 pop —  llustracj- muzyczne specjalnie dostosowane
W ła-ność wv ożye.za'ni filmów 

a
Womień' Lwów, Belowskiego 3. 1 744

KOCI I U
papieżowi za to, że dopuścił, aby szerzył się 
jn*v»emityzm

ffackbuscb przedstawił swoją sprany w 
cen sposób, że szy kanowano go głównie z po­
budek nienawiści rasowej.

5,9 S ta n isła w  J a re c k i.

Radny miasta Lwowa, naczelnik ocho­
tniczej stra y kole . we Lw ow ie i zasL iony  
działacz społeczny, którego pogrz b odby 
się onrgda we Lwow ie i byt w elką mani­
le tac ą robo n :c-ą.

Ostali? S
Z uczestników powstania 1863-4 roku 
pozostało we Lw ow ie już tylke 18-ta.
(c). Z okazji rocznicy wybuchu Po­

wstania Styczniowego odbyło się onegdaj 
doroczne walno zgromadzenie Towarzy­
stwu lezestników powitania 1863-4 roku. 
Jest idh już tylko garstka, gdyż śmierć

czyni ,.»raz wieksze szczerby w  ich szere­
gach. Vv ubiegłym roka zmarło 13 wetera­
nów walk styczniowych. tak, ze obecnie 
:ast ich w  mieście naszem już tylko 18 słu. 
Los ich jest bardzo smutny, większość ich 
ży je  w  niedostatku, gdyż skromne zasoby 
To w nie pozwalają, ua spieszenie im  z. tak 
wydatna Domocą, jak vy maga ja tego dzi - 
siejsze ciężkie czasy. Tc też społeczeństwo 
powinno zajac sie serdecznie.! losem tych 
oslatuich weteranów 1863 roku-

W alne zgromadzenie po wysłuchaniu 
sprawozdania, które przedstawił prezes

)łk. Kaczyński i  uczczeń .u pon icc i zmar­
łych w roku ubiegłym weteranów, dokonał o 
w y bort nowego zarządu W  skład jego we­
szli : jako piezes płk Kuczyński, jako wi- 
ceprcr.es p. Bont] .owaki, a  :,ako czionkowio 
V>p. Przetocki. Ka Jcki, Stefanów i kpt. 
K lin g, z ramienia Komendy miasta G a ł­
czyński, Skwarczyński i Hirsch.

Po  zgromadzeniu odbyło się zebranie 
towarzyskie s udziałem delegatów wojsko­
wości z gen. Sikorskim nr czele, oraz repre­
zentantów prasy

Atak tłumu na policjanta
na plaęu Solshich.

{d.i W czoraj po godzinie drugiej popo- 
łudnii pi zez plac Solskich przechodził ,x>- 
teiunKowy Jan Dunek Tam spostrzegł, 
jak jakiś osobnik skradł *. wozu worek
i  począł z uhn ueiekac Dudek puścił sic za 
nim w  pogoń i rdouił go przetrzyma/. Je­
dnak w  tej samej chwili dokoła Dudka ze­
brało sie Kilkunastu osobników, którzy 
chcieli aresztowanego odbić.

WoDec tego Dudek przytrzymanego 
wciągnął do bramy jednej realności i przy 
użyciu ywizdlta nawoływał no ppmoo innych 
posterunkowych. Gdy ta nie nadchodziła , 
zebrami obobnicy poczęli atakować poste­
runkowego, który by! zmuszony przytrzy­

manego usoonlkf. puścić z  swoich rak, a 
samemu bronić się bagnetem. Z trudem 
wręczcie Dudek moiai dostać sie do pobli­
skiej lipteki, skąd zatelefonował do Komen­
dy policji o pomoc.

Tymczasem tłum rósł z każdą m inutą, 
a różne indywidua, uzbrojone w  u>że za­
chęcały zebranych do ostatecznego! ataku 
na apteke i  po/sostająeegc tom ooiioianta. 
Gdy wkrótc* nadjechał óadział konnych 
ooliciantóu, a nadto przybył oddciał pie­
szych. podżegacze i Złodziejaszki zbiegli 
tak. że żadnego z nich nie zdołano przytrzy 
mać. Pozostałych gapiów ulicznych p o li­
cja rozpędziła.

Zamach samobójczy Kelnera.
Strzelił do siebie w restauracji.

(d.) W czoraj popołudniu o zm ierzcha1 
ao restaurai ji H, Krem erowej przy uiicy 
Kochanowskiego 10» przy. rzedł kelner. Ja- 
kól. H o ffm .a , liczący lat 28, zamieszkały 
przy u licy Zielonej 1. 58. Usiadłszy p 'z y  
stoliku, H offm an zażądał podania ma 
szklanki piwa, przyczi-.il jadł pomarańczę. 
Gdy Krem erowa podała mu piwro, ten na­
g le ws ią! z kieszeni rewolwer i do niej o -  
dezwai się : „ (!o  pani na to. gdybym  ja  się 
tu zastrzelił

Przerażona Kremerowa wybiegła do 
drugiego pokoju, pozostawiając przy bufe­
cie małego chłopca, niejakiego Dż.u ka . 
który tani przyszedł po kupno bułek. W  tej 
c iw ili  Hoffm an jeden strzaZ uddał di pc*^ 
dłogi, a rozpiąwszy szybko koszulę, drugi 
sk terowa,! w swoją pierś.

Wystraszony Dżułylt wybiegł na ulice 
i  o fakcie zaalarmow ał przechodniów, a 
p. Różycki telefonicznie zawezwał policję 
i Pogotow ie ratunkowe, które ciężko ra n ­
nego Hoffmana przewiozło do szpitala.

Dochodzenia policyjne ustaliły, że 
Hoffm an cz?sto bywał w tej stronie m ia ­
sta, gdyż chodził ..a spacery na Pohulankę 
z jakąś mężatki,. P o  każdej rafldce zwykli' 
do 'restauracji Krem erowaj wstępował na.' 
piwo. W czoraj był zdene-wowŁ ny. gdyż 
prawdopodobnie randka nie doszła do 
skutku.

W łaściw y powód zamachu samobó.istv'a 
nie jest znany.
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Dzieci i*bójczyni przed sądem.
Jest tsht m a 'ka  tre ls a  d z ia d .

(<!.) Wczorajsza kadencja patki przy-1 
^vgiyeh rozpoczęia się rozprawa przeciw 
Stefanii L.nytrów, oskarżonej o dziecio­
bójstwo, Według autu oskarżenia I ) my - 
trowa liczy lat 38, jest Żor ą zayobnita 
i matką, tro jga dzieci _ stale zamieszkała 
w- Wybranćwce. W  listopadzie ubiegłego 
: oku f,.jwiia ona dziecko, k tó.e zaraz zni­
kło. Zainteresowała, sic tem Katarzyna R y ­
zy kowa, w  której domu właśnie Dm ytro- 
wie mieszkali, poczem o sw.crfem spoątrze- 
zen.u zawiadomiła posterunek policyjny, 

W  sprawie tej przeprowadził dochodze­
nia posterunkowy Crycman, Który od sv- 
na Dmytrowej. liczącego lot 12, dowiedział 
Się, żc i>ewneg.» dnia chodził z matka do 
lasu. Tam widział, jak matka zakopała 
małe dziecko, ,M>coem nawet, wskazał od - 
nośne miensce, w ktorem w istocie w yk o ­
pano zwłoki noworodka. Lekarze stwier - 
dziłi, że dziecko to żmaido wskutek ude­
rzenia po głow ie jakiemś topem narzę­
dziem.

Za to wczoraj Dm /trowa odpowiadała 
przed, sanem. Trybunałowi przcwouniczył 
radca Mayer, oskarżał prokurator Syw u- 
lak, bronił adwokat dr Meisel.

Oskarżona Dm ytrowa broniła sic tem, 
że dnia Ili listopada, dostawszy oóie, udała 
•n do komórki i tam po~odzlła dziecię, 

które upailło i  poniosło śmierć bez działa­
nia i w my. Zwłoki żako,jam w lesie d aie- 
go, gdyż poród chciała ukryć prźeH meżem. 
bo dziecię to nie pochodziło z ich pożycia 
małżeńskiego.

Po przeprowadzonej .ozprawie i p rze ­
mówieniu obrońcy dra M ńsla  na podsta­
wie werdyktu sędziów przysiąg tych trybu­
nał Dmytrową uwolnił od w iny I  kary.

| n A W A  R 1E D L A

Tra?e< sagi ©p©rgiti? nsl.
O p e ru ją c y  c h i r u r g  d o s ta je  p o d c z a s  o p e ra c j i  u taRu  
s e r c o w e g o  i u m ie ra .  — O p e r o w a n a  leży  w  n a r k o z ie  
i c zek a  n a  d a ls z y  c iąg  o p e ra c j i .  —  A s y s te n c i  r a tu ją  
n a jp ie r w  p r o f e s o r a ,  a  p o te m  K ończą  o p e rac ję .  —

G r r ź n y  stan  p ac jen tk i.
(?) Na k mice buda >es«teńsKm wyda 

r?ył s q onegdai straszny wyped k. Tragrdja 
na sali operacijnej, ja.tiij nie zanotowały 
dotąd kroniki s* ntalne. Profesor d -. Paweł 
Ku o n , przeprowadzał wła5 lie przy asyście 
dwu ł karzy ci źką operacie. Pacjentka b ła 
w  na'ko ie. W  po ow e  operacji, —  prof 
dr. Kouanyj nagle zachw:ał się i r nął nie 
żywy na iierrnę Asyst nci rzucli się na 
ra unek umiłowanego, c n o ego hirurgj ,
zapomina ąc O’ i acien ce Za rue< I PO o Otr .

sora do sąsiedniej salki i zastosowano 
wszelkie zabie/i ratown eze, wskazane przy 
t.ku serca. Lecz profesor Kupanyj ju? 

nie źvk
Teraz dopiero wrócili aays enci do sali 

operacyjnej i dokończyli op r c i. Stan 
pacjent i groźny, lecz nie odn >sza tego 
lekarze do operacji, zrobione| z przerwą 
parominufpwą. twierdząc, że to ciężki stan 
horobowy.

Bf. ftoofji nurszy tfuny [fi fernrt!.
U e z u D a t  b a d a ń  p sy ch

Rekruci amerykańscy pod :zas wo ny 
byli podaawani s ecjalnemu eg'eminowi 
zwsnenu pusojlicie „próbą inteligemji“. 
Obet nie osycholog amerykóń k , dr. Wech 
le% podjął podoba- egzam ny z „cyw lami“ 
ob >jga pici, najróżniejszych k.as społecznych 
i zawodów.

R-z Itaty te są dosyć nieoczekiwane. 
Podczas wojny na półtora m łjona buda 
nych rekrutów przeciekną wynosna 61 pun­
któw.

Obecne badania dra Wechslera wy 
kazały: u aktorów 7j punktów, u banki-- 
rów 8o, u 'ntełi^entów, którzy odbyli stu

o lo g a  a m e ry k a ń sH ie g o .
t a uniwersyteckie, a to u męzczyzn 27 

punktów, u kobiet 130.
N -jc ;ekawsze jednak są rezultaty ba- 

ań wśród „girlów" teatralnych i z musik- 
holowych, uchodzących pow-zeebnie ze 
ugąski#. Wjdcazdy m e prze ięme 126 pun 
kiów, a niekt re z nich nawet K7, t. j. cy> 
rę, do której dochod i zaledwie 0*3 p oc. 

całej ludność5 w  Stanach Zjednoczonych.
Wynikałoby z tego, ie n. p. dr. filo 

ofji jest sześć razy giupszy od tancerki 
z musikhol 1 Os ai- cznie, ołaczeghżby ni.? 
Wszak leónfc tancerka n br«ć D cuafi nie 6, 
ale 20 doktorów błozof,L

Z SALi SĄDÓWCJ.
Oszus* - morfinista.

<d) Swego czasu głośną była sprawa 
niejakiego Stanisiawa Panasiewicza, liczą­
cego lat 21, który został aresztowany pod 
zarzutem zbrodni oszustwa.

M im ow i ede Panasiewicz pobrał na ra­
ny ubranie w firm ie T&bak i Sp. przy u licy 
Łyczakowskiej 1. 8, a na pisemnem poręcze, 
nin sfałszował podpis adwokata dra Fran­
ciszka Kwiatkowskiego, przyczem sam 
przedstawił s iq  .jako Mieezystaw Szczepań­
ski. Następnie zdołał wkręcić sic na m ie ­
szkanie w Zakładzie wychowawczyń: B raci 
Szkolnych im. sw. Józefa, na szkodę któ­
rych po inkasował zaległe nałeżytośei1
szkolne. Również zbierał datki na sfałszo­
waną listę „Internatu wrychowawezego dla 
sierót w o :cnnych“ , a nadto w mewiiuiomy 
sposob przyszedł w posiadanie niewypeł­
nionych recept lekarza dra Loewenheoka, 
na które pobierał w aptekach m orfinę gdyż 
jest nałogowym morfin i. Ju.

Podobne oszustwa Pan«siew icz popeł­
nił w Bydgoszcy i tana był zasądzony na 
półto ‘a roku wiezienia

Wczoraj odpowiadał on za swoje czyny 
w  okręgowym sadzie ka.rnvm i został z a ­
sądzony na 9 miesięcy ciężkiego w iezienia 
Rozprawę prowadził radca Szrdisławski".

N ' e z « n r l f ł a  ś t c n l  
n» cmentarzu.

Na żądanie ucr st ikóv  pocriebu  o- 
twarto trumną, aby sdę przcRonsó, ż *  

niebos czyk nie żyje 
W  Białynas‘oku zmarł naeie na udar 

seren urzed lik W o ewództ * a, K’ cczyslaw 
Pusz. Zwł k pozostawały w domu trzy dni, 
poczem przystą iono dc p gr/rbu.

Na cment rzu nad grobem, gdy ksiądz 
rozpoczął mo i lwy, n gle rodzin -fprzerwafr 
ceremon ał pogrzebov,y, domagając się ó- 
twarcia trumny i sprawdzenia, czy ś. p, 
°usz ist tnie umsd. Dziwnym tym żądć»- 
niom stało ię zadość.

Okaz lo s ę, że trup ma wygiąć na­
prawdę n esf-mow ty. Na bladej twarzy wi­
du ały rumieńce i można było podejrzewać, 
że io nie imerć, ale sen Wezwano więc 
ekarzy. Raz j. szcze poddano szczegółowe­
mu badaniu zwłoki i stwierdzono s anow- 
czo śmerć. Wobec tego trumnę znmknęto

0-,uS --7f>nO do grohu.

4000 dolarów mieslą- 
cznie al mentćw

W y r o k  w  p r o c e s i e  i* p z w o d lo  
w ;  m  C h a p l in a .

S ą ł W  Los Augelos skazał słynn°gt 
artystę )3!mow go C.ia l e Chaplina w d o 
cesie rozwor'owym na płac ni - żon e 400l 
dolarów mesuecznie na utrzymanie jej



tiUneci Pc dw * ta suma. w^nosy^ct ns na 
n c  p . n ąd te 56 OTO il , nie UŁtczupli b- 
Lito d c odów  C a >Hna, gdyż dochody 

miese'*? e p  zekrajzn^ j-=> wMofc o fenie.

Noay kurator śląski.
(Otl naszeirc korespondenta).

Katowice, w  styczniu, 
(jz) Pan Prezydent podp sa nomina je 

dra Ludwika R^gorowieua, M do >oamna 
na st nowiiko kur tora okręyu szkolreg 
śliskiego. Nowy ku a*or, dotychczas pro 
fesor g iima j m ir.i ś^t. Anr.y w Poznaniu 
ożen oay ze stanu. awowianką, p O  gą Za 
.rzycką, dział -czką pebiscv’ 0 /vą n* Górnym 
Sąsku, i ddał wi k e  usługi w  odzysK&aiu 
j i  m śląskiej dl-> Polski.

Program radjokoncertów
na wtorek dni 15-aa Ayti

ula 19 ł J
Warszawa 1015. 17,li). Koncert popołud­

niowy. — 18.40. Eo/.n.aitoścl. — 20,o(i. Koncert 
wiwwiomy. — Gdt ńsk 272.7. 1® Ouczyi „L.raj 
i  ludzie w Austr.il“ , — Brattaawa 300. 18,30. 
Muzyka z Kinnrna. -  Królewiec 303. 21 Wio- 
csór .-ozami tośek — Wrocław ^2,6. 18,50. Od 
ozj i łieathoven i jego czasy. — Praga 348,9. 
2L20. Muzyka popularna. uop.tiyii c. 4. 
10.45. Koneen. symfoniczny. — Lipsk 365 8. 
22.15. Retransmisja muzyki salonowej w 
lOsfc. mi Dworcu Głównym w Lipsku. — 
Graz 365,8. 22. rJVstan.ont — komeiłja w 1 
ąkoio, —< Oslo 370,4. 21,30. Koueerł na forte­
pian,

50 groszy wysyłamy nasze świeże wystłe 
z diuku tenn ki z d z ia łów : 

ło  pgr f}!
Hiiiem roarafji 

rad ołe hmki.
a R a d l s - K l A O f y l 1' —  L w ó w , 3 -go  
Maja t l a  —  Telefon 3d —  26. 3-

NIE BĘDZIŁ NAKAZIE PODWYŻKI CUKRu
WARSZAWA (PAT) Komitet ekonomi­

czny na posiedzeniu oo dokładnem zaznajo­
mieniu sK z położeniem i postulatami prze­
mysłu cukrowniczego w  Polsce uzna1 zaakce 
ptowat.ic podwyżki cen w  ebwili obecnej za 
tiiemożliwc. Natomiast komitet ekonomiczny 
poleca panu ministrowi skarbu powołanie dt 
życia speejatacj komisji, skradające] się z 4 
przedstawreiefi rządii, 4 przedstawicieli cu­
krownictwa i dwóch przedstawicieli planta­
torów, która ustali plan sanacyńiy oraz wnio 
ski co do formuły cen i ewentualnie co do 
nowelizacji ustawy, ma Lee j obowiązywać 
flietfteiei, niż na okres trzyletni.

W  SPRkW lJt ^OSŁA KON PAN- 
TKGO.

Wii ,/ątWH, 24 stycznia. (Pat.). W  zwią- 
zk*‘ 7. doniesieniem pism w sprawie opo 
iatkowam a poMa Korfan fogo dowiadtije- 
m r  się, Ż0  sprawa jest w toku i bodzie za- 
tatwlmm w' myśl obowiązujących prze­
pisów.

Projekt nowej ustawy prasowej
u w z g lę d n i  p o s tu la ty  z rzeszeń  d z ie n n iR c rsK ic h .

(Telef. od naccego korespondenta).
■ W ARSZAW A (j) W  ciągu bieżącego ty­

godnia minister sprawiedliwości Meyszto­
wicz ma przedstawić Radzie Ministrów re­
zultat prac nad skierowaną do niego opinią 
polskdh zrzeszeń dziennikaukich w sprawie 
projektu nowej ustawy prasowej. Projekt 
ten uwzględni cały szereg postulatów, wysil 
uętych przez zrzeszenia dziennikarskie.

W  sprawie nowej ustawy prasowej od­
była się w towarzystwie prawniczetn w 
Warszawie interesująca dyskusja, podczas 
której były minister Makowski wykazał pe­
wne podobieństwa w  te] ustawie do Jaszy- 
stowskich ustaw prasowych w państwie Ittw* 
ssolimego.

O wydanie aresztowanych posłów.
R e w i z j a  W  m isszhdttiu  a d w o k a t a  w i le ń s k io g o

(Telefonem od naszego korespondenta.)
ctzona, dyskusja budżetowa., poezem odczy- 
.M iy zostanie wniosek, który wplynal do 
Sejmu

o wydanie aresztowauycdi posłów.
Jak słyckaó, ugrupowania mniejszości 

slow ia i skiej i  komuniści zam ie ra ją  posta­
w ić wriosek nagły o uobwaienie voium 
nieufności dla marszałku Rataja. Ponadto 
K lub  białoruski zapowiada, zgłoszono‘ od­
rębnego wniosku nagłego o uwolnieni e a- 
resztowanych posłów. . <■

fVa"sz&wa. j.) Załatw ienie przez Sejm 
w n u s i a o v; danie sądom pięciu artszto - 
wanych -yosłów białoruskich za antypań­
stwową dzialalnrsć komunl ;tyczna, doznało 
opóźnienia skutkiem wynika wczorajsze - 
go posiedzenia Kom isji nietykalności posel­
skiej. M ianowicie posłowie białoruscy, po­
wołując sio na formalne i»ostanowienia 
regulaminu, zażądali, 

aby wniosek w sprawie powyższej był , 
. najpierw odczytany na plena/nem po- 

sled/^niii* Sejmu, a dopiero potem o- 
destany do komisji nietykalności 
Wobec tego spizeo>wu posiedzenie ko­

m isji, na Ktorem obecni byli marszałek Ra 
tai i  m in iste r Meysztowicz, /.osi,Jo za­
mknięte.

■Rn raz w ióry  rozważana była sprawa 
wniosku o wydanie aresztowanych posłów 
na pos edzoniu Konwentu senjorćw. Tutaj 
posłowi białoruscy i  ukraińscy z-glosili orze 
ciwko rozważaniu tei sprawy protesty, wo­
bec czego marszałek Rataj oświadczył, że 
niezadowoleni posłowie mogą postaw i’; w 
Sejm ie wniosek o wyrażenia mu yotum 
nieufności, on jednak w żadnym razie 

nie dopuści do dyskusji w Sejmie nad 
motywami jego postępowaniu,

Dziś odbędzie się w Sejmie plenarne 
posiedzenie, na klóren? hedzie pizeprowa -

Warszawa, (j.) W  W ilnie okonano re­
w izji w mieszkaniu tamtejszego adv. okatf 
Rodziewicza który mu prowadzić obronę 
w sprawie aresztowanych komunistów. —  
W  stosunku do adw. Rodziewicza istniały 

poważne poszlaki o utrzymywanie 
przez ni 'u ' ścistego kontaktu z wy­
krotowa działałaościfi Białoruskiej łTnt- 

■ m a iły ,
i dlnicgo władz,,- zarządziły przeprowadzę 
nie 11 niego rew izji. W yn ik  rew izji jest na 
razi'- nieznany. Rada adwokucka w W il - 
nie 5 powodu tej rew izji ogłosiła protest 
przeciw pogwaiceiiiu tajemnicy zawodo­
wej, przysługującej członkom Izbv iuIwo- 
kackiej.

Hord .polityczny;
T erro r w yw rotow ców  T̂ aJorusKicb.

(Teletonem od naszego korespondenta).
WARSZAWA (j) W e ws. Osowiec, w 

powiecie wilcjskitn, dokonano w  dniu 21 bit 
morderstwa na tle politycznem. Ofiara jego 
pauł włościanin tamtejszy Jan Smolik, który 
zwalcza! we wsi działalność wywrotową 
Białoruskiej łlromady 
„hu-rtka1*
uchw alił x tego por odu zamordować Smolika
Wykonanie wyroku wzięli na siebie prezes

,.lmrtka“ Trzeciak i dwa.; czmirkuwie zarzą*- 
du. W szyscy tnrej zostaU przez policję uwlę 
zioni pod zarzuterr morderstwa Jest to 

pierwszy wypadek zbrojnego terroru, 
zastosowanego jk> rozwiązaniu BiaNofśkiej 

Zarząd mieiscowego Hioinadi' w  związku z wykrytą ostatnio an­
typaństwową działalnością komunistyczną tei 
orgatńzaci.

FaferyS! isitsftiss v Falte;.
W jednym podoju rozwód,, w drugim przesłuch! 

wariie św adków, w t zeciitr ślub.
(Telefonem od unszeeo korespondeiiia).

\VAi4SZćW A. (i) Melronoi ta prawosiawny Dy- 
i.a'</.y u wyiła.nyrn ostatn o rowpiu-ządzeniu zlkw l- 
uowal istniejące w Polsce ,,fabryki rozwodowe". 
NarczyJMiiejsze i na;rucłil.ivsze byty one w Zag?:j- 
Imi Dąbrowskieni i w Warszawie, gdz’e utworzyli 
je awai księża, którzy założyli polski kościół pra­
wosławny i pragnąc zjednak sube iak najwięcej 
zwołeoniłcety, oitrałJ do to90 ceł" drogę pr*o*

ułatwiani) rozwodów
Szczególne żywą działalnością odznaczał się na 
tern polu ks. Zacharjasewicr, w Warszawie, który 
nawet

dawał w oras’e pi one ogłoś/,enla i rozioplał ua 
ulicach plakaty, dormu-ącc o udzłelaoh pr/e/ 

niego rozwodów
Procedura cala odbjoyatt. sir- w ter sposób, że
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w jednym pokojn plsułt srę prośby o rozwód
i ,ku lalo się oznaczona opłatę, w drugim prze 
słuch, wanc świadków, a w trzechn, zamienio­
nym na kapl/czlte, odl.ywał sic odrazu ślub roz-

I 1 wiecbdonyct
Tym nadużyciom położył obecrle kres metropolita 
)voir'zy, zabran ając udzielani w tej formie roz­

wodów. 1 1

spfitfalaiy qai)rz?fl3i5g*.va
4  vente ią  JaA nauczyt alsEwat a e

w  r a m t s c h  £ r ó % < n r y f a 1 o n > s 9  f r u d i e t u .

w-wzta ze i wowa, a fetory tam porostawaf w noc­
ce u krawca.

I Po doko.ianym czyide współnordercy u&łow&rł, 
| ratować się uc eczką, jednakowoż zaw'ado9łik«ia o 
zamachu policja przez swego wywiadowcę Sultaw- 
skieyo wyśledziła ich, puczem odstawiła do wie­
zienia.

Of arę zaioaehu w bardzo groźnym stanic ży ­
cia odstawiono do szp tala powszechnego.

(Telef. od naszego korespondenta).
Warszawa, (j.) N ow y minister ośw iaty! W  sprawie zamierzonej reform y ustro­

ił v. Dobrucki PfafcpJ wczoraj d ilegację za 
izodu głównego Towarzystwa Nauczycieli 
Szkół Średnich i Wyższych. Delegacja 

przedstawiła m inistrowi rozm iary krzy­
wdy, iako wynikła dla nauczy cielstw* 
z powodu ustawy t. Iw . sanacyjnej.

jn szkolnictwa, minister oświadczył, że 
nauczycielstwu daua bedzit możność 
Zapoznania sie ze szczegółami projektn 

rządowego.
Naznaczył przytero, że uskutecznienie 

reform y nie bed z ie  przeprowadzone gwal
i podkreśliła, że krzywdy tej nie naprawia townie, lecz w ciągu całego szeregu la., 
wcale uchwalona przez kopiioję budżetowa Na skierowane do niego w yiazne zapytanie 
nowela do powyższej ustawy. Równocześnie w  tym  wzglądzie, m inister oświadczył, że
delegacja wysunęła najważniejsze oosinia- 
ty, któryt>n spełnienia domaga sie nanczy 
eielstwo. Postulaty te dotyczą 

przywrócenia pierwotnej liczby godzin 
etatowych, pierwotnego wynagrodze­
nia za godziny dodatkowe i za czynno­

ści wychowawcze 
Minister, uznajko, jak i  jego poprzed -

ni* może być mowy przez dłuższy czai, 
o Zuiesicniu niższych kl«s girinazjalnycn.

M inister w  końcu podzielił zapatrywa­
nie delegacji, że 

wszystkie sprawy dotyczące szkolnic­
twa i nauczycielstwa musza być ioz- 
ważana niezależnie od momentów poli­

tycznych
niey, ustawo sanacyjna za zła, p rzyrzek ł, i me z punktu widzenia zawodowych inte- 
że acz.vni co bodzie tylko w jego  mocy, aby resów tej łub innej grupy nauczycielskiej, 

zaspokoić słuszne zadania nauczy- żegnając delegacje, m inister w yraził życzę 
cielstwa. ' nie zgodnej spółpraey organizacji nauczy-

Dodał jednocześnie, że siać sie to może cieiskieth z ministerstwem, gdyż tylko taka 
•ylko spółpraea może przyczynić sie do p o m yś le

w ramach zrównoważonego budżetu. go rozwoju i załatwienia spraw szkolnych

O  p^orawę bytu
prace wniKów  Role^owych i p  czt.

(Ti lefourm od naszego korespondenta).
W ARSZAW A (j) W najbliższym czasjf telegrafistów, tąaaja oni pr^edewszystkiem 

marszałek Piłsudski przyjmie na osobnej 1 wypłacenia jednomiesięcznej pensj; na po 
audjencji przedstawicieli bloku pracownikc w , *trycie różnic, jakLe wynikły z unieruchomie- 
komunikacji, którzy wystąpią z postulatami j nia mnożne], oraz po, wyższenie mnożnej o 
'» do poptrawy bytu kolejarzy, poczciarzy i 112 punktów, czyli do 58 groszy;

rfill m w. Silili iii
dw a słotę grzywny.

(Telef. od naszego korespondenta).
W ARSZAW A (j) W  związku z ostatnią 

podróżą inspekcyjną ministra spraw wewnę­
trznych gen. Składkowskiego opowiadają ro 
Łmaite epizody i sceny. Między innymi opo­
wiadają wiec, że minister w skutek zaspy 
śnieżnej, znajduąc się już pod Warszawą, mu 
siat jfejeelrać na lewą stronę gościńca, gdyż 
prawą przejazd był utrudniony. W  pewnym 
momencie posterunkowy zatrzymał samo­
chód i zapytał, dlać/ego jazda odbywa się le 
wą stroną gościńca, co jest przeciwne prze­
pisom W  rezultacie wyznaczył jadącym ż 
złote kary. Minister karę zapłacił za pokwi­

towaniem, a wręczając pos.er winowemu 2 
złote, powiedział: „jestem generał Składko- 
wski, minister spraw wewnętrznych", Tutaj 
dwa złote, a za sumienne spełnianie służby 
ofiaruję panu 50 złotych nag.ody“ . Gdy po­
sterunków] odmówił przyjęcia nagrody, do -  
woifiiiąc się na to, że wolno mu przyjąć -gć 
tyiko za pośrednictwem przełożonej komen­
dy, minister pochwalił go za tę skruprtlal- 
iosć i po przyjeździe do Warszawy złożył 

50 złotych na ręce komendy policji, która 
kwotę tę wręczyła owemu posterunkowemu.

O zatarcie rółnic un uj- 
«S trzema zaborami

(Telefonem  od naszego korespondenta).r
W ARSZAW A, (j) Wczoraj nastąpiło w Wa>- 

„zawie uroczyste otwarcie kursu dla starostów. — 
Bierze .v nim udział 36 starostów i sześcu aispek- 
toró\*'. Kursa tego rodzaju bedą periodycznie pow­
tarzane i Każdy ł  nich bodnie trwał ośm dni. W  wy- 
głoszonem na otwarc ti Kursu przemówień u rnaugtt- 
jacyjnetn miitjster spraw wewnętrznych ger. Skład 
kowski podikreśHJ cele urządzonego kursu, zazsn 
czaiąc, że idizie o .zatarcie istn ejącyci, miedzy trze­
ma dzielncam- różnic. Jako przykład diarakt. w- 
tym względzie podał, że w czasie ostatniej podróży, 
iospeł c-Jitcj Stai ostowic małopolscy informowali się 
w  drodze telefonicznej o przeprowadzanie przez 
trego inspekcii. lecz ostatni starosta małopolski nie 
poinformował już swego najbliższego sąsada na ie- 
i en;e byłego Królestwa. Ten brak kontaktu, ujaw­
niony w tym; wypadku —  powóib.-iał tu mister — 
tuożo być szkodliwy w  stu umyci' wypadkach.

'Iwstryński svaz®mjf
na . .fesia-. .-s^-tórs; a.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
W ARSZAW A, (j) Znany literat i pubi-cys.a 

Adok Ncmv ei t -No waczyński skazany zosła? na i 
miesiąc wczienia za a ifj Kuł pt... Płsudskj antę por­
ta s zamieszczony w „Myśli Narodowej" jeszcze w. 
listopadzie 1925 r.

NOV'A  ST ACJA LOTNiCZA.
LUBLIN (A W ) j ak donoszą ze żronei 

miarodajnych w  Lublinie nra być otwor/ona 
stacja lotnicza, na której zatrzymywać sjtjf- 
bęoa aeroplany kursujące między Warsza 
w ą  a Lwowem celem zabierania yodróżnycn 
oraz poczty.

Z GiEŁ.JY.
Lwów, 25 stycznia 192/ 

(»■ (tóiieinej porań dc, giełdzie niw- 
tficjaliiej r^JfUiO u  dolary efektyw w  ,Ł 
8 97 .

W A LU TY.
(Obroty prywatne.)

Dolary auie.y-k. ś.97~^ił8‘50 — .dtHary fcrfiak 
8,93—8«K, -  koróny czesk t  0.26‘25—0 26‘SO —
steylifkgi austrl. 01^8—U1.30, —  leje 4 2P -4 3' _  
irankś francwslde 01* -0,33*50. —  uankj szwajcar 
sJtte M73— 1,75, —  funty satertingi 43.51 - liku  

Złoto: 20 koron 3o40 36 70, —  20 franków 
a3̂ 5(t—śk .80, —  20 marek 42.50- 42.80, 10 r m  " r* 
46.0<( 46.50. •

Syn strzela ojca;
Mat<va n a k ła n i a  c t i ło p c a  d o  m o rd u .

(Od naszegc korespondenta.)
Drobobyc*. 25 .-.tyczu-ia. 

W  ubiegłą niedziele w nocy zdarzył sie w Dro­
hobyczu przy ul. Sw ętetco Jura fakt usłowanego 
ojcobójstwa. Oto 16-1 eto i Mieczysław Orzech, ti-

Jedraej Orzech, zbroczony krwią padl na złe- 
mi< straciwszy przytomność

Usiłowano to morderstwo zostało uplajtowaBe 
„a  tle zomstj' z powodu tego, że Jędrzej Orzccli

«wó kra-ńasl i. sy r Jędrzeju i J 6 * e t y ,  za »ian,cwa bardzo usęato zamfjająe się, znęcał sie nad swą żo-> 
„wef niatkł oddal do ojca swego dwa strzały, r  któ- ią Józefa,
rych jeden traśi1 ofiarę w donrt- powv4ef prawej f Ja&c narzędzie oiotoo u-żyla mąłka swego sy- 
nkront. drugj » ś  w szyje * aa NHoczysfawaj którego w tym celu specjalnie spro

AKCJE.
Akcjami aiutoresowanc w dalszym ciągu, dou 

tm/t, ptzy tcin3c..cj- mocnej, kursach częściowo 
trzymanych czoścśowo śilnejszoch.

ZBOŻE.
Stał,a podaż w zbożu chlebowym. —  JlsKt-nh 

podrożała. Strączkowe w zaniedbani-u. Czarna wj 
ka poszukiwania. Wszelk'e inne artykuły zaofi; 
iow aniu przy cenaclt utrzymanych.

'1'cndsncja dla pszenicy zwyżkowa, jłozatei 
utrzy-iiiana. Uspi>sob;eitie ożywione.

Ceny szacunkowe bez transakcji pszenica <1\ 
54—55 pszenica zbiorowa 51.50—52 50, żyto 38 2 
jęczmień urowant-aity 32- -34, jęczmień przemiał' 
wy 28 29, iętjzroieó m tew n y  27—  2 *.SC owjs 
29.25--30.25.
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Szeryfem t^órc cici p e łz n e j produkcji aihCsryktiAiśki^l był film „Dzie- 
sic cior • Pr; ykazań“ reż Cecil B. de Mil!e‘a.

SICZW EH TWÓRCZO Cl CECIL B. da MILL£A jest film i 83

BURŁAK .i. WOŁG
U sitowa n® morderstwo

ma zaręczynach llo ło  ^ćbrK i.
(d) Dziś rano posterunek policyjny w 

Wołkowie Koło Bóbrki odstawił do ■ feow; 
skiego ilrzęuu śledczego policji państwowej 
dwóch osobników z Łopuszny. & w  Jaja 
Prooaha, liczące j:o lat 19, oraz Andrzeja Pe- 
t.ryszyno, lat 18. aresztowanych pod 2 a.-zu 
tein usilowanegó morderstwa

Miano\ ioie Proca?' we wni Siedliska nuai 
kochankę, Barbarę Strocką. Niedawno temu 
ona Proeaka norzneiła, a zaczęła romanso-1 
wać z Jakimnm Senyszynem i doszło do tego, I

że nbiegłej niedzieli odbywały się ich zarę­
czyny. 1'rocak, dowiedziawszy się o tern, po­
stanowił zamordować Senyszyna.

W  . tym celu zabrał ojcu swjmn karabin, 
a zwerbowawszy sobie do pomocy Peiryszy­
na, wi “ozorem udał się do Siedlisk, Oba j oni 
wywabili Senyszyn. na podw-Yrze, a gdy „en 
wyszedł z ihaty Proca! usiłował do niego 
strzelić, jednak w,stał na tem przytrzymany.

Obaj aresztowani będa odstawieni do 
sądu.

Ob&tta rsEctoa
*  d z  elnicy łó łK h w s d e i.

W  h e r b a c ia r n i ,  —- Z n o w u  atałt n a  p o l ic ja n tó w *  — A r e ­
s z t o w a n ie  i t łum . — S p e lu n k i  z ło d z ie jsk ie .  — N o c le g

n a  s t ry ch  i
(d) innem miejscu dzisiejszego nu­

meru donosimy o wczorajszym ataku tłumu 
oraz indywiduów podojrza.nvch na posterun­
kowego Dudka na placu Solskich. W  zwią­
zku z tym atakiem trzeci komisariat poli­
cyjny późnym wieczorem i w nocy przepro­
wadził w swym rejonie ścisłą ooławę.

W  czasie ooławy został aresztowany nie­
jaki Jan Kędzior, liczący lat 28. z Zamai- 
stynowa.. On to wT herbaciarni na pl. Sol- 
»kich pobił kelnerów lam zajętych oraz nie­
jaką Ju lję ‘ Moczko. Gdy usiowaao go areszto­
wać, wóweza* rzucił się on na st. post. Fran­
kiewicza i post. Biskupa, atakując irh czyn­
nie. Przytem Kędzior wyorawił taką awan­
turę, że dokoła siebie zwabi' tłum ludzi, Sta­
wiał on czynny opór i dopiero szesem poste­
runkowych zdołało go odprowadzić do ko- 
mi«c jatn.

Równocześnie posterunkowy jęd ize jczyt 
za olał przytrzymać niejakiego Jana Nale- 
wajke, Fcząeogo lat 25, który rzucił się na

posterunkowych, chcąc odbić Kędziora. Na­
lewaj ko w policji odmówił wszelkich wy ja  
śnieć bo do swej osoby i swego miejsca za 
mieszkania.

Po rozprószeniu tłumu policja w dalszym 
ciągu w poszukiwaniu podejrzanych osób 
przeszukała różne spelunki, w czasie czego 
aresztowani joeiaP' Karolina Burska, lat 23, 
W i k tor Wężowski lat. 38, Józef Fratłjes lat

Cu>3@rz drzewa.
w  N>emcze h p nu je s ale brak środ­

ków żywnościowych wyr war anych w  kraju 
zaś impori z zag-ancy- psuje równowagę 
budżetową. Prawie ws ystkie „e»-?ace“ wy­
nalezione w  czasie w<jny okazały s ą  bez­
wartościowe. Lecz chemicy n eu iecey nie li­
sta ą w  pracy nad umożliwień enm korzys­
tnego spożytkowania wszelkich resztek i od­
padków jakich dostarcza przemysł. Obecnie 
aktualna jest sprawa wytwarzania cukru, 
z drz wa. Te retyemie kwesi,ę >ę rozstrzy­
gnięto już w  roku 1913-tym, kiedy ch mik 
W  iPtater po raz pierwszy otrzyma! cukier, 
z celulozy, ,po dawszy ją d iałaai,, kwasa 
solmga w  wysokiej temperaturze Było to 
ednak tylko doświad-zenie a cukier otrzy* 
many w  ten sposób bvł ha-dzo n etrwaty i 
zanieczy t  zony. Dopiewo teraz uctalc się .u- 
doskonalić me odą otrzymywania cukru. 
Przedstawia się ona w  ogólnych i zarysach 
ta kr irociry drzewne suszy się w  t. tw, 
bębnach obrotowych i poddaje d lałanta 
kwasu solnego. Otrzymany w  ten sposób 
syrop odwadnia się i oczyszcza z wody 
ch orowej i w  rezultacie otrzy muje się biar, 
pros-ek cukru,

Cifcjr cukier tak utrzymany U d 'i t  lak. 
samą odżywką dla nerwów lud kich, jak 
cuk er buraczany lub trzcinowy . wykazać 
mocą dopi ro badania cheudczno-lekarskie.

,25, Aiarjan Bojka lat 24, Antoni Pausz lat
18. Marjan Lew icki lat 30, Maks Halber; lat 
19 i Pawcl Chałupka lat 37

Pr/Oszukując stajnię w , ealuośw przy nl. 
Łokietka 18, na strachu ujęła policja: Stefa 
na Długo«zia. lat 22, Grzegorza Boraęjkę. lat 
18, Józefa jYąszęzyszyna lat 20 i Kazimierę 
Rapylak, lat 20. Przy nich znaleziono 15 ka­
wałków słoniny o ■ wadze 35 kg. Jak stwier­
dzono ajię.pnie, słoninę tę z wozu na ulicy 
skradi. Długosz. Całą szajkę złodziejską rów­
nież oddano do aresztów.

Zgon wdowy po cesarzu 
Maksym! jante.

Ż y la  o d  6 0  lat w  cbłąKeinh i
Brukseh zmarła księżna Kar licH- 

Belgijska, w dowa po Ma symii anie Hajbi 
u gu, on?i tesarzu me sytańskrm, pną 

zywszy lat 86. ' P> trpgidznej śm rei a.ąią 
l ó y zosta w Meksyku rozstrzelany, k_ 
Ką o ina popad a w obłąkanie i o ugif lata 
mieszkała w a strackim zamku M.ramare 
nad Adrj >tvk:mi. Zmarła na grv -ę

WOJSKA ANGIELSKIE W YRU SZYŁY DO 
SZj\ NGHAJU.

LONDYN (PA T ) lak donosi biuro Reu­
tera oułk wojsk angielskich w  Bendżabie o- 
trzymał rozkaz wyruszenia do Szanghaju. 
Jest .o pierwszy kroi rządu angielskiego u 
czyniony w myśl Dostanou ień układu ze Sta 
nami Tłjeiin., Francją i Japonią w sprawie o- 
bromy Szanghaju-

hANKAU (PA T ) W  ogłoszonym tu ma­
nifeście rząd kantoński oświadczył, że pokój 
jest niemożliwy, dopóki Chiny nie odzyska­
ją calkowifej niezależności.

^►c.tar teur&y
w  B rze ż au a c h ,

(d.) Dowiadtijcni.1 sic w ostatniej oliwili, 
że wczoraj rano w budynku Bursy P  dskie:> 
w Brzeżanaeh ^owstal wielki poMr. Trwał 
on ml godziny 5 rano do 3 popołudiuii ą o 
której to godainie straż ł ożama zdołała 0- 
gień ugasić.

Pastwą płomieni paal cały budynek.

Spalił się aoszc-zętnie cary dach, a na sti y- 
chu -wszystkie nt gtomadzone iam pro­
wianty. Szkoda bardzo znaczna. Młodzież, 
Która mieszkała w Bursie, na razie została 
rnzmietsoezona w pi ywalnych domach. 
Bursą zarządza ks. dr. Maroinkiewioz, 1

Krobiha bieżafia.

26
STYCZNIA

WY JAZD BREóZKO-BRESZLOW7SKIEGG Z WAR- 
SZAWY.

fTetefoneni od aaszego korespondenta).
WARSZAW / (i) Autor skonliskowaiiei w ostat- 

rrcli dniach powieści „Kt"  a wy maj" BTOszko-Bresz 
kowskś.kjuAścił wczo.aj W arsza*c > wyjechał do 
lugosławji. której jest obywatele™.

Mowy sposób na p jaków
PoFcja bydgoska postanowiła poda­

wać do puhli z e wiadomości nazwiska i 
do<la nc ad esy przychwyconych na u'i:v 
1 ayvantur- ją ych ię i ijakówą aby p;/ez 
oubliczne napiętnowanie skłon>ć ich do za 
niec an;a i rzykreyę na ł gu, , a tem sam-m 
zmniejszyć : ość burd ulicznych

I S k u l . A
rz. kat: Pdikarpą, |, 
gr. kat : Jem.-.ła.

T e m p e r a t u r a  w  d n i u  2 4  li 
O  g o d z i n i e  ó  r a o o t  ■— i ‘/e° C,

H E P E R l^ lA R  T E iT ilD W  M fE-lSK ICB  
TEATB W IE LK L

Wtorek 25. bur ,Jtóża“.
Broda 2fi bm. JRóża“,
Czwartel 27. bm. „Lakme“.

TE A TR  NOWOŚCI
Wtorek 25 bm. „Księżna Cyrkóvka% -> 
Broda 26 bm. „Słodki kawaler". 
Czwartek 27 bm. .N iedojrzały owoe”  p

TE A T R  M AŁY, '
Wtorek c 7.30 „Złodziej'* kom. Eernstafa 

na (premiera).
Środa i czwartel o 7,30 „Złodziej ‘

a F O L ł O : Zająknie maostwi .
FA1 AAiORGa NA: kob ety i ich naiLięmckcŁ 
KOPERNIK: Dwa# malcy ł̂oóziek * Pania*



10 N O W Y "  Nr. 7 ' i i  z dnia 26 1927.

LEW : tirubna Tesasu, oraz Ho raki Lloyd. 
MARYSIEŃKA: Dwaj malcy, ziodzeje z l ‘ary/a 
NOWOŚCI: Kurjuf królewski 7, rozkazem. 
PAŁACE: Odj zmysły graitt.
PASAt, Krew ea Sn'egu.
ROCOCO. Czy kobieta kla>nśe — Występ ar- 

<y.stów piosenkarzy, oraz -— komedia.

1‘ R O G K A n I K A S Y N A  1 K O L A  L in a fc .
* B T  na bieżaev tydzień: We czwartek dnia 
iT styjeamia br. o godz. ‘̂ s t e j  punktualnie 
wykbd prof. Uniw. Dra Tadeuszu -  v>" 
3płavińskioero p. Ł: wzajemne stosunki pol- 
.ko-rnnkie w dziedzinie ęzykowei,

$)si& VsB W te rO k  odioę zie się sen 
'eri znaki-nanego pani ty i z« służ nego «_ia 
?olski pedagoga prof. J©rz© O L lew ic ie . 
Ar sta wykona bardzo interesu ący program

w M SIEJSŁA  TJ. W TO R K O W A  PRE- 
3K.I B IL  W  TEATRZE- MAŁY> l. _■< awno 
oczekiwana, premiera „Ziw/ieja** odbędzie się 
dziś . ■ ,f1< trze Maryni przy współudziale Ra- 
r fiu tie j l Brylińskiego w gl roiaeh. Sztuka 
przyjfotowftws niozmioriil© stflTftnnio i 
tfiysłowo przez nigdy niczuwodne^ Rh* 
“tóskiogo powinna w yw róć jak najlepsze 
wrażenie l utrzymać się dłużej nr repertu-
MH< " . . .

'BEATU  W IE L K I powtarza dam, we wto­
rek i jutro, w śroaę, potężny, 4" głębi prze* 

poema* dramatyczny Stef. Zerom; 
ik.ja, „Róża“, który za.owno dzięki swej 
ocr»ow8pHniałoj poezji i malownic?josci akcji, 

i  nowej, niewidziane i dotfp* na naszej 
rpppu metod.!.; * nseanizacjti wywiera wstrzą­
sające -wrażeni. i i budzi najgłębsze refleksje 
■ „o w o . Nieporównane lo mLuerjum narodo­
we, będące imponująccm z/nwiskkfn arty^ 
stycznem, WyWołató powszechny laetiwyt 5 
w itanie i siało się dziś pierwszorzędną atrak- 
łją  teatralm t e  u,/owie.

T E A T R  NOWOŚCI d u je  uziś, w o wiosek 
■jbb ijącą operetkę E. Kaima na „Księżna 
uyrkówk:r w premierowej reprezentacji ar­
tystycznej.

Jutro, w środę, przepiękny „Słodki ka­
waler* EL Falla

! U B I LE I SZ JE. KS. aJŁCYBISKUPA 
TEODOROW* CZA Wobco Licznych zapytań 
r  spraw ie przypadającej w dniu 2. lutego 
br. dwudziestej piątej roci ,nicy konsekracji 
biskupiej JE. Ks. Arcyoisacupa Teodorowi- 
«za, podajemy do wiadomości wszystkich in­
teresowanych, żo f z powodu prowj dzonych 
łbecnii, -ober, rekonstrukcyjnych w katwirze 
orm ^nskiej uroczystość ta została odr .ezo- 
aą d\r 2. izerwca br. Kapituła ormiańska.

UCZCTEN4E ROCZNICV POWSTANIA STYCZ 
ĆffOWE-GO. W dn u 25 bni o g. JS-ci w sali Stow. 
Owia^dy przy ui Franc szkańskiuj odbędzie s'q uro­
czysty wieczór dla podoficerów. pośvręcoir nc/.- 
jzeu u rocznicy Powstania styczn owegc. W pro- 
gramre: pezoniówienie ppłk. Lachów cza 0 Powsta­
niu siyczn-inwem, — śp:c«-*chóru podoticersk ego.— 
idegraiue tórku utworów muzycznych przez pod- 
oćłcorsk e Koło mamdolmisiów, — odegran 1 prolo- 
>a« r. uramatu Dyktator, przez Kolo dramatyczne 
Ogniska podoficerskiego. Na powyższą uroczystość 
przybędą przedstawiciele władz lyyższych oraz we­
terani

Y/ARZĄD Z vV lĄ Z K lf  S I RZELECKIE- 
iMł ORWt»D LW ÓW  podajt. do wiadomości 
jesionkom Związku, że 1.) w bieżącym miesią- 
0 1 prowadził obrót czekowy (konto Nr. 
jHFdOO) i se z n  chwilą zniósł stałego knr- 
norf,, a wkładki ,-zionkov,rskic wpłacane będą 
tylko czek uni, które Zarząd Związkii każde­
go n.iesiąea rognla-nie mzesyłać będzie do 
łrctfizowai .a. 2) I.-okal Związku Strzelec­
kiego majdując? się przy ui. Zielonej 7, 
■^■warty jest każdego dnia w tygodniu z wy­
jątkiem niedziel i świąt w gudzinach od 5-tej 
|ło poJtidnin do 9-iej tajjeczór. 3) O/.yteinia 
«Uei zeziten się w tymże lokalu posiada dziru- 
Alk! miejscowe ja i  i zamiejscowe a korzy­
stać p utej mogą wszyser e»łonkowłe Zvia-

y-ku bezpłałaie w jpiath i godzinach jak 
wyżej. 4) Sekretariat Związku pizy.iuin.ic m- 
toresf.ritów wyłącznic w pomęcz.aiKi, środy 
i piątki każdego tygodniz w • godzinach od 
5-toj poji. do 7-mej yieczór. f>; Vt pisy uowo- 
wstQś>ujących culooJcór przyjmuje s ij w 
dalszym ciągu v dniach i godzinach urzędo­
wych Sekreiatjatu Związku (jak wyżej).

W Y K Ł A  Y U M W h  Kh.' TETŃ LUDO­
WEGO IM. A. MIUtYIKWKJZA W E  LW O ­
W IE  w ihtuzeutn Przemy słowem, Hetmańska 
20. Ił Wtorek, 25. bm. god?,. 7-ma wice/,, 
p. I>r, Juijau Cayż/ow,ski, asystent Dniwersy- 
tera j ,  K . „hyarog-rai.m ziem ponkich' cz.ifló
l-sza, z piZeżroezainl. 2) jriąiek, 28-go bm. 
goflz. 7-ma wieca p. Dr. Jnłjan Czyżowski, 
asystent Uniwersytetu -J, K. „flyarograljii, 
Zi.em,polskich: częscolt-ga. z inzezrocKami. 
W rooormcycł? Związkaon zawoouiwyc.i: 3)
Wtorek, 25-go bm, «odzina 7-ma wieczór 
Związek Wodzieży robotn. Rynek 8, i  p. 
prof. M Łopuszański „O mózgu ludzkim i .je­
go czyn n ośc ia ch z  pokazami 4) Środa, 26. 
bm godzina 7-mu v. ieczśr ul. O m  ianSKa al, 
I  p., i Az, Edmund Libański „Obraz .rsaeoh- 
świata % przezroczami. 5) Czwartek, 2<-go 
bm. godzina 7-nflft wieczór, ul. Eohicskiego 32 
parter, mż. Edmund Libański „Jak bytował 
człowiek pierwotny*1 % przeźroczami fi. P ią­
tek. 28-go lim. godzina T ina wieczór, ul. Zie­
loną 7, f p., prof. M. Łopaszańokt „Najważ­
niejsze czynności organizmu ludzkiego", z 
obrazami świetlnemu 7) Sobota, 29-go bm., 
godzina l-ma wteezoi ul. Ormiańska 2, U p. 
prof. Tl. Kubiński „Żeromski a klasa pracu­
jąca*'.

POL.. IOW. POLITECRNKCZME zawiadamia 
swoich ev,Huków, że we środę dnia 26 bm. na ze­
braniu tygodnlowem wygłos: odezyt h prezydent 
m. Warszawy i a ż  Piotr Drzewiecki pt.: Wrażenia 
z podróży do Ameryki Początek •> ff. 18-cj. Goście 
mile wdz ani.

O PŁA TE K  W  TO W MŁOD8SEŻY POL- 
N K IIY  IM KOBGIUSSKL W  ubiegłą sob.> 
tę edbył się -.v Tor/, miodziozy polskiej !m. 
T. JCiiśeiuszki wspólny Opłatek dla członków 
i zauroczonych gości. Zebranie miało 'dinr.ik- 
ter niezwykle soiiIhczuj i cały przebieg j^  
go świadczyć o wy.iooe kulturalnej i praw­
dziwie patrjotycznej atmiisfcrze, jaka w Tki- 
warzystwio ero panuje. Zebranych powitał 
w serdecznych słowach prezes p. Stankie­
wicz, a nodeza. kolac.ni wygłoszono szoreg 
przeioówiou, w których przypomniano mię- 
dz; innymi, ie  z Tow. im. Kościuszki wy­
szedł jeden kompletnie umundurowany od­
dział w chwili wybuchu wojny światowej, 
aby wąjkayć oi wolność Polski w kadrach 
strzeleckich i legjon'*wyeń. Wielu z nich, nie 
wróciło ub wrócili kalekami Przemówień 
było kilka, a wygłosili je: ks. kanonik Min- 
dowiez. kuratorehl*e ctr. Lata.iner i Kawecki, 
płk. Baczyński, *-ed, Cepnik, oraz jako przed­
stawiciele innych stowarzyszeń pp. Soniuta, 
Kowal t iiuu‘1. Zebrani wysłali depeszę zliio 
rc zrą do ks. Biskupa Bandursklego z wyra­
zami czei i hołdu.

ÓGŁASZ N IP  CHOROBY G R YPY . Na 
podstawie art. 4 ifltawy w prztHln.iocie zwa'- 
czania chorób zakaźnych praż innych chorób 
występu lącycn nagminnie rozciągam przewi­
dziany ; trt 4 tejże ustawy obew iązok zgla- 
sziniu chorób ną wszystkie prąypadki grypy 
(influoueji) połączonej z zapaioaiom płuc 
lub opłucnej. Roeporząazenie niniejsze wcho­
dzi w życie z dniem ogłoszenia i obowiązuje 
w ciągu jednego miesiąca od daty ogłosze­
nia. Non ma nn mp.

„DOM“ Z yiązeŁ imcezkaniowm-budowla- 
ny, zwołuje Nadzwyczajne Walne Zgroma­

dzenie na 30. stycznia br. o god z de 10 ra­
na w lokalu Spółki ziemskiej, ul. Kościuszki 
1. 14. parter na prawo Na poizfpiku dzien­
nym sprawa likwidacji Spółdzielni.

LAL GARNIZONOW Y uEICEROW  ZA ­
ŁOGI M. LW O W A  odbędzie się dnia 5. lu­
tego br. w salach Ogniska Oiicorów pizy ul, 
Fredry 1.

.ECHO-iWACIERZ** zawiadamia wszyst­
kich swych człoiLKÓw czynnych, że dnia 31. 
stycznia bi. w sali Towarzystwu (Gmagji 
hr. Skarbka I I  p j o godzinie 8.30 wieczorem 
odbędzie się doroczne zwyczajne Walne 
zgromadzenie.

2 WZMOŻONY N2JPLYW GOŚUI DO ZA- 
lśOPAiSEGO. (kap). Jak wykazuje biuro 
meldunkowe Urzędu Klimatycznego w Zako­
panem. wzmógł się w dniach oslatuich znacz 
nie napływ rośol do 21ak„pauogo. Gdy dotąd 
pfżeciętiiu ilose przyjezdnych dzienni a wy- 
iiosiia .100 osób, ilość to wziąisla o .100 pre,

P R Y W A T N Y  Z A K ł a D N A U K O W Y im 
n J—daua (ul. tlikołaia 16, telefon 14- jfi) 
przyjmuje od półrocza wiusy (iczniów. Ki- 
stryn. ■ ^

S i ARo p u l SK, WIECZÓR KARNAW AŁO W Y
urządza Organizacja Narodowa d « .e n %  (V  w so- 
ootv 29 bm w. saiach Ogniska Oiic. przy id. Fredry 
Protektorat zabawy objęli pp.: wojewixlzina tiara- 
P chowa, prfczydęr.itostwo Neitmanowe i a-ca OK. 
V,[ gen. dvw. W f Sikorski Komitat nić ustaje ara na 
chwile w zabiegach maiącycii uą celu lii-ządzenic 
najmilszej pod każdym względem zaJrawy. W  e(>o- 
ce charie-tonów i tanga znalram’ty pomysł staro­
polskiego wieczoru nada zupetnie inny charakter 
zabawie, gdze dziarskie mazury, oberki i krakow a- 
b: prynn beda wodty. Komitet przygotował cały 
szereg atrakcji i ncspcMiijianek. co daje rckouiiię. żc 
wieczói ten zgioniadzi lczne zastępy zwolemwkow 
prawd-/.ivrs-j poiskcj zaliawy,

TURNIEJ MASKOWY urządzą Stow. Grala/daj 
we wtorek l lutego bf. u programie wicie nięsno- 
. iatiefc. Dwie muzyki, pochód i premjowia e masek. 
Wstęp za zapn.sznrirni. któro wydaje sekietarjat 
codz.eim e w'eczercin w kaucelarii Gwiazdy.

O P Ł A T A  GD P fÓ W . Mieszkaiiej ża- 
snnrstynowa proszą o rruruszenio spruwy 
opłaty psów w gminie Zuninistynów. OpłaUt 
ta wynesi w Zamai-stynowio 8 zł. 50 gr. od 
psa, gdy w sąsiednich gminach ustalono 
ojrłaty na 3 (trzy) zł. lub 3 i pół zł. Jeżeli 
trzyma się psa w dzisiejszych ciężkich cza­
sach. to dlii obrony przed złodziejami, a nic 
od parady Mieszkańcy Żarrmrstyuowa, tn 
przeważnie Indzie biedni dla których ztóże ■ 
nie opłaty a  wyznaczonej przez komisarza p, 
Gorgona. jest wiclklem ciężarem.

SZALIK DO ODEBRANH, Na odczycia nar- 
c-arzy w sali sesyjnet \V;eku Nowego** pozostawa­
no w garderobie szai k. Odeb-aC go można U do­
zorcy „Wieku Nowego**.

N edoSs* s*sre! szwsc*Rł D pók
mo^łs jeszcze ur icować. cMiorKila po domach 
i szyła za trochę jedzenia i marną za łatę. 
Ryła mż stara i traktowano ją tik , jak się
raktu e n edełę-żr, ąca z d iem ks dym 

s arość. I Jprzvs'edł dzitń, kiedy lej dano 
znać, ie  |cż stracono zaufarre, aby mogła 
się komu na coi  ę -zyd ć. Samotna, stara 
szwaczką, nie ma ąca nikogo z krewnych 
w pobliżu, zajrraia w  oczy nędzy i opusz* 
czeniu. Dla te ginące1 z giodu staru-»ki 
ot-ieram y skła Ikę, apelom • do n ilos erdzia 
b dzkiego. Łaskawe ratki dla „bezr botnej 
szwaczki' przejmować będzie z grze cr noś ci
Adm nistraeia ^ ie  u Nowego, 9035

!6 -łe tn « c h ło p a K  p r z e z  s ie d m  miesit^tty p o d t ó io w a ł *  
a  w  ś la d  z a  nim  sz ły  listy* goń cze

Jeszcze w  maju uoicgłego roku ló-łetru 
Steftrrt Ntedzlałek, z Warszawy, wynriąl w  
cyklodifotnie' tamteiszrym rower, zakrecfl pe-

doinil o kradzieży roweru policję, a ponadto 
zaangażował rrywatuego detektywa, \.\tev 
za 50 zł. zgodził się odszukać 1 zlonzieja i ro

dalami i znikt. Właśck*lei cyMądretau zawii wcr. Ale zadanie miał bardzo frudne- Nim
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Skocznia narciarska,

! -‘sf , r-.WL «fe;»s£Eft« -
1=; A■»r

f  - ,-f:,^;- Ł
'  j. >• , •«

Przemyskie Tow  
Nartiaz/ wybudo 
u a o  pie wszą wtem 
nieś : r SKOc-ni^ n r 
ciarską na Kr helu 
Przed tawia Ją nasze 
zdjęcie.

jeanak zawiadomiona o miejscu jooytu cy­
klisty policja zdążyła wysiać list gończy, 
on przenosił się do innej miejscowości.

W ten sposób Niedzialek objechał pól 
-Polski na skradzionym rowerze. Ząwitai 
przedewszystkieiii do Siedlec gdzie ma przy­
jaciela. W  .nyśl wskazówek detektywa, po­
słano za cyklistą korespondencję, która przy 
oyła tam nazajutrz pc jego wyjeździć do Łu 
ikowa. Korespondencję wysiano w dalszą 
drogę, a tymczasem Niedzialek był juź w 
Kocku. I tak oodrózował z Kocka do Lublina 
z Lublina do Lwowa, gdzie go osadzono w 
areszcie za włóczęgostwo. Przesiedział dwa 
tygodnie, a odzyskał wolność akurat w 
przeddzień nadejścia listu gończego.
*  Ze Lwowa NieJziafek udał się do Prze­
myśla, Jarosławia, Tarnowa. Krakowa, W a­
dowic, Cieszyna, Katowic, Częstochowy, Ło 
dzi i w  tych dniach wrócił do Warszawy, 
gdzie zajęła się nim policja. Ale roweru już 
nie ma — sprzedał go po powrocie z podró­
ży dookoła Po lski.

1 sali kontigriosief
(P ro!, M. Bobrowski — dr. M. Bauer.)

Ruchliwe Kasyno i Koło Ht-art. zaaranzowałc 
onegdaj Wieczór sonatowy, w którym jako wyko­
nawcy wystąpili- proi. Marian Uąbrowski (pianista' 
> dr Marek Bauer iskizypek). Program obejmował 
Irzy sonaty: zwarta, krótka, melodyjną: Sonatę e 
mol nr 304 Mozarta, —  bard,.., interesującą (ślic.t- 
na zwłaszcza część ł-sza „Allegro amable“ ) So­
natę a-dur op: 101 Bralunsa i Soiiatę e-mol op. 30 
nr. 2 Beethoveiia Obaj artyśei niewątpliwie dobrze 
zgrani ze sobą (osta tn i w dniu 4 stycznia wykonał 
do radia w Warszawie ..Sonat* a dnr Bralunsa 
Wlseną Beethovena. relacje za! doniosły, ie  gra 
była bardz; wyrazsta J piękna) da'i wieczór tak 
pod względem doboru programu, jak i wykonania 
zajmujący. 3rę proi. Dąbrowskiego, nacechowana 
v jiiką solidnością, doskonałą pod względom tecli- 

Micznym, subtelną w  irwzKlędńc*ńi partu drugiegi 
instrumentu nrałeni sposobność nłejednohrirtle oce­
niać. Zawierała obecne wszelkie swoie znamiona 
m i  zaś obecnie w Mozarcie wyszedł part forte- 
jranowy ireco za ostro, widzę w tan winę forte­
pianu, który take posiada brzmienie.

Dr. Bauer sprostał w zupełności swemu poważ 
nemu zadaniu Artystyczną jego gre cechuje duża 
staranność, bardzo poważne wyrobienie techniczne 
ładny ton spora doza śp'ewności, dobra interpre­
tacja, wspófzgodna z ujęciem partu fortep:anowego.

Obu wykonawców zebrana publczn<ość gorąco 
oklaskiwała, szkoda tylko że sala nie skupiła jej 
łyłe Be skupiają jej korci rty — obcych gwiazd.

Proł. Lesław Jaworski.
>

Sport.
DW UDNIOW E ZAW O D Y L Y Z W leJ tS K IŁ  

L. T. Ł.
Sobota 2 2 . stycznia, Jazdt szybka ala 

młodzieży i juniorów oraz dla pań, nadto 
mistrzostwo okręgu w biegach 5 u€ i 0 0 ( 1 0  m. 
Wyniki:

.Bieg 300 in. dla m łoczieży  do lat 14 tu,
startuje 4. l )  Trocki Zbigniew 42 sek. 2) Młod 
nicki 45 sek. 3) Rosen 52,6 Bek.

Bieg 500 m, dla młodzieży dc Jat 18 stu, 
sta u je  l  1 ) Kanja 1,10,6.-2) Piechota Jan 
130,0 sek. 3) rl'roeki Zb. 1 : 1 6 ,3 sek.

Bieg 500 ui dla junioiów, startuje 4. — 
1) Aicdyński 1:05 sek. 2) Jałowy 1:05,4' sek.
3) Lieberman l :r l2  sek, 4) Pieoboia J. 
1:13.6 sek.

Bieg pan na 300 m. 1) Rosenfooschówna 
Jatłw. 58,1 sek.

Bieg na 506 m. o mistrzostwo okręgu: 
1) W u j ci k J. 48,5 sek.

Bieg m 5000 ni. o misuaostwo ckręgu: 
1) W ćjeik J 11:12,3 sek.

Nic.i/.ielu 23. stycznia. y awody Juniorów, 
meta 1500 intr. Startuje 5. 1) Jałowy A, 3:z2,7 
«ek. 2) P Jeekota Ja 3:50 sek. 0) Lieberman 
Feliks 3:52 sek. 4) Benik Aleks. 4:02,6 sek.

Bieg na lóflff 3 mist,zostwo okręgu. 
Startuje jeden Wójcik Juljan 3:08,4 sek, 

Zawody juniorów meta 500) m, Startuje 
3. 1) Jajowy 11 min. 59 sek. 2) Piechota Jan 
13:49,7 sek. 3) Lieberman F. 14.29,7 sek.

10.000 mtr. Bieg c mistrzostwo okręgu. •— 
Startuje jeden W jcik J. 23:58,4 sek.

Ogólna klasyfikacja juniorów: 1) Jałowj 
4 pkt. 2 ) Piechota 9 pst. 3) Lieberman F  
9 pkt.

Jazda figurowa dla młodzieży do lat 18
Kwiczenia obowiązkowe) 1 ) Siwiweo R. 705 
pkt. 2 ) Marino! Z. 66,5 pkt. 8 ) Samłowiez S. 
54,5 pkt.

Zawody figaro ive ttań: startuje jedna
iiosenbuscbuwna 81 pkt.

Jazda figurowa juniorów; Startuje jeden 
Mauer A. 65 pkt.

Zawody w jezdzie figutowej parami o 
mistrzostwo okręgu. Startuje jedna para. p. 
Z jifa  Bilorówna i kpr. Kowalski 11.25 pkt.

LIGOW A H IS  lO R JA  NA W A LN E JK & B  
GRANIU W A JSZ fSR lEG O  OKRĘGO- 

WEGO ZW IĄ ZK U  P IŁ K I  NOŻNEJ.
Walne Zebranie W ZOPN. yąwtalo zde­

kompletowane, prawo głosu miale bowiem 
ly lh « 2 1  delegatów, resztą zaś klubów z po­
wodu zobcwiozaf fiu cosowj eh, nie miałą 
praw człor.kbwsŁ tćb Po wyhaniu  tk. (yegdf 
Zarządu kiuby Ligowe W a rsząwianka Pola­
nic i I,eg ja  wycofały sw-yćh: efelonliów a Za­

rządu, wobec tego unieważniono wybory i  
przenieś i ono termin -fWalnego Zg, usaadzeni* 
i al uty, dotychczasowy zaś Zarząd bedrte nar 
dal sprawował swe funkcje.

W A LN E  ZGROMADZENIE ŁKS. POGOŃ
wybrało swym pręzeęeńi Hr. Bziedusio ckit- 
go, wifceprtzcsami: Radcy dwisterskłcgOj płk, 
h «ca i pik Hubę *,a. Sekretarz: Lu cju i.
Skarbnik: Juras. Gospodarz: Brszek. Za­
rządca Gdańska: Bystrzanowski. Czlcukowit 
W ydziału: Olearczyk, Dr. Ostrowski, Plntbsr, 
Griin i Dr. Riedl

W sprawie, L ig i Walne ZgromadzęiWj 
iKizosiawiło womą rękę nowemu Zarzipiowb 
Jest fastem nlczapi-zeczonym, że niektórzy' 
sympatycy Pogoni, wypierający się je j jed­
nak oiKij .'nic. przypuszczają fonidtiny 
szturm, by Pogoń nie poszła w kierunku L i­
gi, tłumacząc na prawo i lewo, że zmiana ta 
zaszkodzi sportowi polskiemu i Pogoni, — 
Przypuszcza, ty, że dzisiesze przepowiadanie 
zgubnych skutków L ig i jest nieco ryzykow­
ne, a tembardziej przez ludzi, którzy ongił: 
eoprawda zajmowali się słubami sp-ortesry.-, 
mi i w nich pracował’ -r- obecnie ograniczy,4 
jeanak swą działalność do krytyki i apodyk­
tycznych przepowiedni.

N A0£SftAN £,

f  Jozeł Emanuel Brandsi.tep
obywatel ziemski >marł dt ia 22. st c,ria  w Ole- 
» a, przeżywszy lat 65, o -aem zaw.ajaiaid cv sma­
ku pogrążona Źoit.i, dzieci P wnuki.

1 79?

f  i i e t l  w  s o w i e d r i e t  Rc
C o  o p o w ia d a  p e w ie n  dyicn -  

niKarz parysn i.
(? ' Jeden z d ienniksrzy p r y k k .b  

któ^y niedawno 1 :mu w ,ócił z Ro i5 pisze 
w ,,Matinie“ ęo nastęou e j

W  sowieckiej R >Bji wytworzył no­
wy łyp dziecica. W  orz ciwitństwie do 
bezdolnn^ch d/i er', p zbawionych o raki i 
za iedbanych coutirie, a kt>r\rfr czba 
w ra a co az bar ze ’, i dusi^yła uż a- 
' waża ących cyfr, >ą to n> d w i k doirzale 
prytne m leńs wa, które przędziw ie umieją 

sopie radzić w  życiu. Podziwiać ozena icł 
zm.sł handlarsk’. Zarówno na u >c cn M. 
s wv, iak i na orowi , c j , można o •'serwi* 
wać te maleństwa, które na nias y  rachu­
nek prow d ą uliezny handel zapal ami 

ap ero ami i słodyczami; d/, ewc?ęta sprze* 
d , a głównie kwiaiy i owoce. Inne znów 
jzieci u,i a *b ,^  s ę na ro acn ul e , '  aby1; 
rueihodniom czyść ć buty,, Z  t>ch dzieci —** 

pi,ze ów dziennikarz —  wyrosną -Trącani
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fitia pi Ttfill 19 i: III i
& wcześni generałowie i ministrowie mają 
być sfllmcwani. — Aitcja dramatyczna to­

czyć się będzie w Verdun.
(? ) Reżyser francuski Leon Beitner 

prz/gotowyje historyczny film p. t. Bitwa 
pod Verdun. ówcześni generałowie i mini­
strowie iłtaża się na tym filmie, którego za ­
daniem ma być najwierniejsze odtworzenie 
ciężkich walk na tym odcinku.
— Należałoby zapytać —  w  jakim celu po­

wstaje ta:i film? Czy ma obudzić wstięt do 
rajea? Ząi.im jeszcze ztuną by ta sztuka fil 
nowania, malował wieliki- nalar; rosyjski 
vVerei5;zozagin obrazy, które przedstawiali 
cała ohydę • wojny Uczynili t., również inni 
-iftyści-małarze, jaik hiszpański Qoya, > juk, 
nasz wielki artysta Grottger. A czy  zohydzi*- 
ii woijnę? Opowiada się, że eksk*uzei Wil- 

. hełm, gdy stanął przed wojennymi obrazami 
aiiał zawolUć: „Kto te o urazy widział, nie 
powinien prowadzić wojen". A w kilka lat 
później na jego .ozkaz rozpoczęto wojnę, 
która stałe się talk okrutna.

filmie: „Bitwa pod Vctduti“ idzie za- 
#ewne o nic innego, jak o zyski. Ponad gro­
bami ooiegłych zręczny reźyseł stworzy 
dramat który aranżerom jego i akcjonariu­
szom przyniesie znaczne tantjenry. Właśnie, 
jak było w tatach wojny, że jej aranżerowie 
wydawali miljardy na tych, którzy szli na 
rzeź, a mordy inscenizowane były za w]ż> 
sam i.

loftui ubrani w numaurv statyści będą 
8 „tosem udawali bohaterów zupełnie ina- 
«ei. niż to chciała rzeczywistość.

A  ci tam, którzy w  tiziesiątKach tysięcy 
grobach <pią na polach Yerdun. ci prawdzP

w i męczennicy wojny, gdyby ir.ogłi powstać 
z grobo™, z pewnością posła.iby do wszyst­
kich diabłów cały ten kram filmowy „mają- 
cy odzwierciedlić" tragedię pod Yerdun.

U  kisas Mencles

wybitny reżyser amerykański wytwórni 
fiimowej „Forst Nato^al*.

kupcy. Słyszałem, /d robią oszc<.ędnoś i i 
starają się „rozwinąć" ineres. Byłem też 
świadkiem następujące] s eny.

U wie takie małe handlarki oworów  
przypatrywały si w aleji ogrodu jakiemuś 
oanu. który sieaz a na ławce i obrzucał 
tęsknera s ojrzen cm siedzącą naprzeci wko 
młodą panienkę Małe handlarki zbliży y 
się do n» ®dz eńca.

— Towarzyszu! —  rzekła rezolutni ] 
sza z nich. —  Czy widzieliście tę ładną 
dziewczynę naprzeciwko ? Ku .cie dla niei 
jabłka. Zaniesiemy je te] pa tier.ee i powie­
my, że to  od was.

Mlodz eni< c zakup.ł jabłka, a dzieci 
,anics y e owej panience i zameldowa y.

—  Towar ys< z nt-pr eciwka, k  o ry  się 
wam tak natarczywi p r,y atruje, posyła 
wam, towarzyszko, te jabłka.

Zna omość została zawarta.
Takie sceny coiaz częściej spotyka sie 

na ulicach Moskwy i innych miast ro- 
%y s1 ' ch

umysłowych. Referaty wygtosih pp.: Tunis i Nowa­
kowski na temat nowej ustawy o Ubezpieczeniu pra­
cowników onystow, cl. na wypadek bezrobocia i 
na starość. Pp.: dr. DręgiewicŁ Hórer i inni tiawO' 
ływali do wspólnego organiizowauia się z robotni­
kami. P. Maszczak jrzemawiat w  imieniu bezrobot­
nych pracowników umysłowych -których kadry ros­
ną i postay.il następuj.,ca rezolucję; Zebrani da.ua- 
sają się bezzwłocznej rewizji redukcji po urzędach 
państwowych w tym kierunku, by tony lub dzieci 
pracoY.ników, mających posady rządowe, byty bez 
w'ararkuwo usunięte, a ua icli miejsce by przyję­
to zreduKowauycn, umysłowych pracowników pry­
watnych, oków  rodzin nie mających żadnej pensji 
i gip rcych % głodu i zimna.

Gdy następnie jeden z mówców zaczął prze­
mawiać po żydowsku, zapanował na sali okrutny 
zamęt i zanosiło się na durzę, zwłaszcza, że laski i 
•krzesła zaczęły się już ruszać. Celem u.fknięcia ja­
kichś starć, tia wniosek lcoinisa,,i policji, przewod­
niczący wiecu — wiec rozwiązał.

2-3 ste n  # „ G n ia z d l i

P i  i m \ą m \
pracowników umysłów.

ft' przepełnionej sali Instytutu Technologiczne- 
fc  jdbył się w niedzielę 23 bin. wielki wiec p icow- 
S&óvr umyst^.vycii, zwołany przez lwowską Okrę­
tową Radę zr.Yirodcrwycłi związków pracmvn!ków

Celem  uczczeni® 64 roczn icy  p ow itan ia  
stju zn iow egu  oraz w  5 ro c zn ic ' z g o n 1 Ga­
b r ie l i  Zapo lsk ie j odegra ł zespół Sceny Gwń.- 
zd y  w  ubi i g l e  n iedzie lę  pa tr io tyczn ą  sr-tukę 
G  Zapo lsk ie j pt. „Tam ten ". S ztuka dzięk i 
bardzo starauuej r e ży s e r ii p. M arjana. L e ­
cha i  P rzep ięknej, karne j g rze  zespołu, do­
rów nu j ąooruu prs w ie  aktorom , odegrana ao 
sta ła  bez ta jm n ie jszego  zarzutu i  w  w yk o ­
naniu czuło się rzetelna pracę nad je j  p rzy ­
gotow an iem . .'m iale też tw ierdzić  można, że 
zespół dram. G w iazd ] je s t  pierwsze i  je d y ­
ną seni am atorską we Lw ow in . k tó ra  po­
tr a f i  postaw ić g rą  na tak  wysok im  poziom ie 
artyzm u.

P a n ie  H en ryk a  C epn ikow a (W iolhoreka., 
i  p. Z o f ja  L echow a (A n n a ) od eg ra ły  swe ro la  
wprost pc m istrzowsku, s tw arza ją c  p raw dzi­
we, aureolą  m ęczeństwa oprom ien ione po* 
s*aoie daw nych  pclsk ich  kobiet. C ien iu jąc  J 
um ie ję tn ie  każdy stopień bólu, p o ry  ./ai~ swą “  
g rą  i  przenosiły  w idzów  w  straszne la ta  na­
szej n iew oli. Doskonałym  w  ro ii K a z im ierza  
uył p. A n to m  D ohnalik , k tó ry  dał g rę  praw- 
d z iw ie  artystyczną, pełną szlachetnego zapa­
łu i u n ia  u, P . T e o fi l  L a  u de (pułk. K orn i* 
ło w ) i  p. M. Obiadek (gen era ł H o rn ) s tw orzy ­
l i  znakom ite ty p y  w ysokich  o fice rów  ro s y j­
sk iej. żandarm erji, ty p y  głęboko przem yśla? 
ue i  opracowjB.no. V r scen ie przesłuchania 
A n n y  był p. Lauda n iezrównany. P. Gtankie- 
w icz„w a  ja k o  M atałkow ska i ę: TargaLska 
(Józ ia ) g ra ły  wzorowo, n ie p rzo jask raw ia jąo  
odtw arzanych  postaci, co na jczęście j w ro 
lach tego typu się zdjtrai  P . Sum iutow iez
(B o tk in ) i p. RoniańsKi (K o rn e t) ro zw in ę li * 
w swych  ro ln e1' g rę  pełną p raw dy i życia, a 
w epizodycznych  rolach w y ró żn ili się pp. 
R anejko  (kom endant pułku) i p. T. S «w z e y  
(s ta ry  żandarm ). N a  rzetelna pochwałę zasłu­
gu je  też gra  >. W asiuczyń.d-iego i V  Za­
gorsk i eg j .  Reszta zespoiii dostosowała się w  
zu p iln ośc i do w ysok iego  poziomu g r y  głów 
nych wykonawco'.,-. N ow e s ty low o  urządzenie 
sceny-, św ielna cha. ak te ryzac ja  i s tró j > z  da- 
Ł..e epoki (w łasne) p rzyczyn iły  się dc uśw iet 
n ion la  sztuki.

P rzed  przedstaw ien iem  odegra ła  ork ie- 
u * U w iazą ji ..uwerturę z H a lk i"  pod
ba n ią Znąmęgo m uzyka prot-. A b ra to w sk ie - '-  
go. zb iera ją c  lnu-zne oklaski za maw-dziw ie 
p iękną g rę

Kronilta ^t y ska.
(Od naszego korespondenta.)

Stryj, w stycznui.
O iW A R C K  DW L HERBACIARŃ. Dzięki miej­

sc. ,veuia Kcmitetowi pomocy, na czele któ »g( stoi 
starosta p , Gronziewh z, otwarto w Stryju dwie her­
baciarnie dla ubogitj ludności. W  otwarciu brali u * 
dział ks. ka on. 3'sto. r.ass. starostwa p Kostoło w- 
ski, prezes kałiańi p di lokłberg i w i.
Bk SPRA W A  BEZROBOCIA. Liczba bezrobotnych 

W St.yju v ostatnim czasii z powodu zastanowie- 
«i<- niektórycli jŚgót. podniosła się i wynosi około 
400 osób. W  naibiiższym czasie ma być uruchomio­
ny iartak Boraika, gdzie znajdze zajęcie około 150 
icbotników. Lost m beztoootnych zai)muje się su­
miennie starosta p. Gronziewicz 1 ref. p. Kostolow- 
ski. Obecnie o joyw a  się ponowny sp:s bezrobot­
nych, hy umożliwi' przyjście z pomocą faktycznie 
i najbardziej potrzebującym ,

WIĆLK/ IADZIEZ U AiASARZT LOlhNf* 
bKUCK. Dnia 17 bm. włatirand się do składu masar­
skiego Juliana i Jana Łoh nskich. skąd skradz.ono 
104 kg. polędwicy, 9 szynek. 4 salcesony, 18 kg. 
k;ełbasy, 10 kg. wędzonici i od W toku przeprowa- 
dzonycłi przez wywiadowcę 't aissa dochodzeń, z tia- 
leziono u Kryto w stogu siana Mikołaja Hrynyszyna 
słoninę i 74 Kg. polęd ivicy. które sprawcy ukryli 
w  sian e bez v ;edz, Hrynyszyna. Przy  s:anie zau­
ważył wyw. Tass ślady nóg i idąc za mmi doszedf 
do mieszkania Józefa Lazara, przy ul. Drohobye- 
kiej gdzie znalazł większa część skradzionych to­
warów oraz buciki, których odc-ski zgadzaia się 
dokładnie ze śladami, pozostawionymi przez spraw­
cę. M ‘ntc oczywistych dowodów w iny Kazar w y­
piera się udziału w kradzieży Został on aresztowa­
ny i w-;rz z  df)iiies:eiiie.tr sadowi odstawiony. Za 
wspólnikami dalsze dochodzenia w toku.

Zapisłli. A?

„COMOEDlA* nr. 4 trok M) zawiera: Premjcry 
wa-szaw^skie „Potęga reklamy", „Ten pierwszy" 
„Złoty fo gu cY " p ó r  Świerczewskiego i Rudkow­
skiego. —  O teatrach wileńsk:oh R. Kowalca —  i te­
atrach poznańskich E. Zielińskiego. ..Dni poiskie w 
Wiedniu" M. Orlicza wysiępj Chcmlcina. obszerny 
dział kinowy i kronika. Całość ,>bficie ilustrow-ma- 
Cet.a egz. 60 gr.
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Krunlfea t* /
Stanisławów, w styczniu.

N O W Y STAROSTA.
W  miejsce p. Dydtujzyńskiogo, który zo­

stał mianowany radca, Województwa, kiero­
wnictwo Stójestwa objął p. Józef foksa, 
przeniesiony z Płocka.

OBÓZ W IELB  IEJ PO ISK1.
W  kasynie odbyło się inauguracyjne za­

oranie Obozu W ielkiej Polssi. Abstrachu- 
jąe od 1 in ji przewodniej Obozu naznaczyć 
trzeba, że odsuwanie się od innych pariji i

wykopywanie przepaści w polakiem spolc- 
ezeństwie na terenie najsłabszego pod wzglę­
dem narodowościowym województwa za ■ 
miast koordynacji sił na wszystkich fron­
dach, jest karkołomnym eksperymentem dla 
żywiołu polskiego. I  o tem właśnie wciąż na­
leży pamiętać!

Z TO W AR ZYSTW A  PR AW N IK Ó W . 
w  sali Kasyna Polskiego wygłosi! radca 

dr. Bodek referat na temat nowej ustawy o 
n a i eży tośeiach stemplowych.

AAESZTOWA N1A.
Policja osadziła w areszt-aeh: Piotra Ba 

biilińskiegn za kradzież w Kolmnyji. braei

Hawesaruków i Senyszyna pod starz ttem 
kradzieży żelaznych furtek i Romana Cyga- 
niuka, który dopascił się kradzieży na. szko­
dę Bytkowskiej, Rynek 33.

z k a s y n a  p o l s k ie g o .
Walne Zebranie członków Kasyn. Pol­

skiego odbędzie się we czwartek. 27. styeŁ- 
nia br. w wielkiej sali o godz. 18-iej. J. Z.

Naczelny rmaRtoi:
JliONl! A  W  LASK O W NICK Ł  

Odpowiedzialny 'edaktcr *
-.1)ZET KRZ' s i rOFOW [( zl

25 d i f c łe d ^ i i a y
Bluzki znowu będą modne. —  Najnowsze 
branie głowy na hal. —  Koronka jako 

dające się osiągnąć niewielką

(? ) Wiele pań- jiowita zapewne z 'asdoAia no­
winę,' żę t  ltraki będą znowu modne i o zarówno 
ptrojne Jak i najskromwejsze z  płótna, lub batystu.

W yprzedziły tą modę bluzkową kmpery. Ale 
Jumperom braikło tc; miękkość w linjl, jaiks oazna- 
'z«ia  sie bluzki „podrzucane*'. Jeszcze pr seu rokiem 
$dyby odważyła się któraś z pań ubrać bluzkę, po- 
wiedzianoby, wioząc ją tak ubraną, że w* gląda m'e- 
.nodnic. Obecnie bluzka kw ęci triumfy Wprawdzie 
jest to dopiero forma bluzkowa -tutien, których 
górna partia ^podrzucana** przypomina bluzkę Ale 
ta tą farbą lako dalsza konsekwencja zjawie się 
maja bluzki i to zarówno do kostjumów noszone, 
jak i bluzki „wizytowe**, a nawet .teatralne*".

Do kostiumów1 pod żakiet, noszone bę ią bluzki 
z zefiru, płótna łub surowego jed,wabiu. Na popo­
łudnie z  crepe georgette, crepe satn łub eh i na. Na
wieczór, do teatru bluzka koronkowa. __

Wstążki, które z tfumfewi wracają znowu do 
inody znajdą tutaj wszechstronne zastosowani* ia- 
jto pasek, lub wiązanie szalowe, to znów' jako kra- 
iwał i wykończenie przy rękawach.

Formy tych wszystkich bluzek, czy to bę-Aie

mory
modele. —  Efeyunckte pfcy* 
przybranie sukni, - -  Efekty 
iloścrą koronek.

b łuska de kostiumu, lid) na połuunie, a Baw et w  
teatr j, odznaczają sie wielką prostotą.

Rycina nasza przynosi dla pokazu kiJkr takich 
modeli

Oto pierwsza u góry bluzka, przypmninajttEf. 
lasonwm „angielskie** ongiś bluzki Kołnierzyk w y­
kładany, przy którymi nosi "A  d.ugi krawat, man­
ie eck i sztywne ze spinkami. Bluzkę taką z surowe^ 
gc jedwabiu (kolor dowolny, bo wszakż" teraz lasg 
bują surowi jedwabie na różne kolory), zakończę-, 
ną .rasem, nosi sie do kostjumu na przedpołudnie.

Bltnrk druga jest z  tego aamego mattrjaht, ce 
ctMonka, zap.ęta do potowy na guziczki z boku. 
W jt łfc j kołnierzyk ze wstążki zakoń~zorsj kokai
dą,................... ...... . - ---- --------- --

Buczka trzecia u góry również z tego samo**' 
co i spounica materiału inkrustowana jest korony*'- 
1 uważana byc może jaso toaleta po,ioł«dniov.v..

OstatŁie dwa ir„odel« '  rybrać tnozi.a jako utai. 1 
(wizytowe, lub Jo teatr1 Można je dać „szyć z gs 
zy  w kwiaty lub z koronki na spodz'e Jedwabnym 
Dla sta.szych pań nadaje się ta na lewo; dla nfod- - 
szycn, o smukłej linii, ta na prawo

Przybranie na j^łowę balowe odznacza się w 
tym ro(aj większą prostotą, niż iaC uprzednich Nie 
widzi się już tego nagromadzenia raje*6w lafcw/- 
wych pereł i kamieni

Na reduie wybiera się przybranie sutsze, na bal 
skromniejsze.

Załączona rycina ilustruje rozoiajte pizyorasńft 
od najskiaiureiszego do efektownego, -edtttowe*«*> 
(środkowy szkic)

«
Niewielką iiością koronek osktgoąć się dadzą 

nieraz efekty wprost nadzwyczajne. Tiochę koronki'
1 dwa m eiry crepe de chłne. lub georgette, a zręcz­
na krawcowa zestawi prześliczną sufeleakę

Ostatma rycina jjusmjje Jedwabną sukienkę, j 
przybraną ko, >.nkanń. Górna partia J.nzko./a. spie 
ta paskiem ze wstążki Spódnic-k. ieicko marszcz* 
na, obramowana koroiutą i z takief aarr.Bj koronl 
bolero bez rękawów. Bolero takie moż« być także 
noszone przy innej sukni, zwlaszcz. nfc* jest f »  
koronka przełykana metalów emi nićfrii
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SFECT*LISTA CHORÓB PŁUC. SERCA > ŻOŁĄDKA

Dr. i- E l  IK S  H A H N
(‘ w m — O fA d f-k a  46. — T il^ żo ił 834. 
P r z e ś w i e t l a n i e  K o e n t ^ e n e m

fl>P6CjAuiolA CUJKUJ ŃKUiti, CH . W Łrt&.i. Gtfi.

8 1 . Sold steli O T & S g -iE
TeL 31-4/ 

t 01
■Melę- i Święta od 9-1 Kraszcn rskiego 3.

S w l .  ( owsec 3SSS UŁftissnsawiiUta
nc w  cno obach skórnych i wenerycznych 

iH» kobiet od 2 - 5 .  W A Ł O W A  1 1 . U  6

(iriśri iiVA brodskę-Batlit
Ł w o w - M K i M A f f  H a

9 (d i  w  (horobach zębów  i jam/ ustnej Wvkoru:je 
m ie lk ie  roboty techn. dcnt. na spłatach ratalnych

Ó06

„OLLA
PREZERWATYWĄ

„U LLA" tedyua Irloit 
ino ot< i M p l n i
markn Światowa, aili» 
woilloun tupcliw » » «  
rancja to lutu. n t i  
b i 'n  aprzedai ■ !• 
łn l l ic t i  ia taa la : 
Kr 12ti. dot. ai.. a.iMe 
Nr 120* 1— , i r. t#H 
I.2T 1

HEEOft IDY
f  ^ e^ u jąc^  broszury nr. 12 drrm o wjrsyla Dr. 

1 (ag o  C ero  O m b. H. Gdar «lc, oddz. 2 0  f. 3 5  f

(211

li

S i t .  r u i . n i p
O.yginal ja 

mai 7. (kot; itkiem) 
„ ir tR O Z O L " leczy ; 
goi r nici, pow  tale 

od c  unroż-nia. 
Sprzedają a p t ■ k 1 
W yrób fabr. chem.- 

farm 21 •
A. Gąsecki i Syn 

Wars?£ w > Le-r o41

C Ż Y Y A J M E

C U K E R N  CY 
iPEW ^IA l Y l i Y ł W I W

wyroki *ar bek mo e s b e  s worryć dz elny cu- 
t«L rnilr umiejętny sprzeJ iwaez przez orz/ r cie si ła­
do cy arty u 'ów  cu< erai ».yc ■ d d rze zaprowadzonej 
^rmy —  Z ;ł szen a uowci'; yc:i ref e ta tóv, d 
'biuru orlose. „P a r*  Poz  aó, Ai, Marc nkowakicgo 11, 

pod Nr- Ą  M , 3.»i

lio sprzedania
o k o ł o  35  m o r g ó w  g ru n tu  w IV. dzieł* 
•icy (Lasek cesarski, Lo iszanówka i grunta 

naprzeciw dworca Lwów Łyczaków). BI ż 
sze warunki i plany Co prze^lfcdnięoa w  I. 
Lwowsklem Towarzystwie taniej Ludowy, 
ulica Romanowicza 11, U. p. —  Oferty do 

10. marca 1927 1<'39

2eiazfea
K U C H E N K I ,  f  »koteż 
(  >e X I EUK 
TRYCZNE poleca najtaniej

.LUK EW
u w ja , pi. Wariacki 4.
Skład żarówek „O cram i".

I i 794

U  1 L r I  1 4 Y  D E K O R A C Y J N E
na ścianę, narzuty na bu ak fort- piany, 

kanapy —  poleca 247
Dorn Kilimów C i!in ia M n

p la c  św . D u c h a .

RSSTAU¥$CJA
I P O K O J E  d o  & N I A D A &

LEO N A G R O JS M & W ft
p rzy  ul, L e o n a  S a p ie h y  37
poleca w yśm ienite p otraw y — k chn ia pod z ■- 
rz ę d n i p ierw szorzęd n ego k u ch m istrza. O biady  
sp o rząd zon e na S viei.-m  m aśle , s k łid a jij ;e  się  
r, i d ań , s ł .  V 2 9 ,  o ra z  d ob oro w a s a p iie .  279

H U T A  S Z I C & A
tf© w yd zie rża w ie n ia .

Bliższy h  informaeji ud iela G ł ó w n y  
Z a r z ą d  d ó b r  B r i e i a n y .  312
Pierwszorzędna chemiczna Pralnia i Faroiarnia
Józ-sf R O T T E R  w  R i l s K t j  

L w ó w ,  S y k e tu s S a  2 0  6
di yjmufc wsz Iką garderrhę tan3ką męska do 
che ■licznego czyszczm  a i tir tiow  n a WyKonuie si<* 
vv iak n.jkfóJŁzżm cza«ie. Ceny bardzo r>rzv‘1,<;''ne.

r n  mrsilwllMJiji P Ltlwi 5;
L w ó w , Z;/b<ikiewicza 4 1 , j> zyjmują \cP isY  1  : 
5-ajri i .  kurs h c d lo w y ;  ku s =>tenog t fji polskiej 
i w obcych językach; pisanie na maszynach; kali 
graf,i. luf rniocje i wpisy od 10 -1  i od 5 — jjodz 

Zain ej cnwym korespondencyi ie. 231

U  PdtyUag3fS4>RQ iiara y!
Met |e tapicerowane. Otomany, k* d* i siatki >o 
lóż k i', des ki osharowe. Ł '>k$  i tóżec ka dde- 

i.ne. D YW A N Y , ch dr/ki. f  ranlci, ka v, n rzn y, 
kołdry i linol.um. M ag szvn M eo i *ś K  o re . '.b  ;t, 

Lwów, B - j je r o «s '(a  4, 24.

W i f l r t / L a i a  B r n d z y  . , 1 1  IM  W \  
. i a n o e ; i ( . n  ta  i* i *

d stercza nailep,£4 bryndzę cw  z ,  W 5 kil w>ch 
f  iskach, —  I -.f rty ar. crabianą z masiem za zł. 15 — 
IL ś rly  z  tłuszczem rośii nym za z .  1-.50, —  za 
pobraa e n I opatmie do mie.sea zamów enia. 114 łb

W czasie o l  

25 slycuifa 
5 [Uf Sl 1927

W YSIEZEDAŻ

zapasJw  rad jow jch

OSimTlitNL 
i i L S R T k i 5 Z . i t  

Lwów J2d
l?|lUl0Usl!ll

UMEBLOWANY pokói 
alektryka, dla soLiilnufcO 
ouui ua stnuotriaku — do 
wyuajwia. Naoiolaka 2J—■ 
yodiYorze ua lewo. 11,/ii

DAM za dwa lala czynsz 
z rfiry, za 1 poko., i kuod 
uię, ewoi.tnaluie 2 pokoi 
tiez kuchni. Łaskawo /klc- 
azeuia pod li. B. do id  a 
\V icku i ,t;;;ili

(1, KAŻ — uoks do wyns.« 
jęcia. Bonz/ii.i, wamtaty 
w miejBcii. Ueutrai Lara- 
ge, .lagielloiiHka Nr 2- —

,1772.

'.OKA 1. sklepowy w cjn, 
trum (o jpicllonska. Syk- 
st' ska, h.opc*»fe(Ł)) nuMiń 
kiwany. ..Kłoszenia 
trnin‘ Biuro c*z inniltów 
Scher&ra. Basaż lim  ma- 
na. '  117iJ7.

POKÓJ kiiwaJorski, oso 
buc.. wejście, ediKi.riei.uf 
do nauki, z utrzyuia.iiem 
lub bez poszukiwany od 
natychuiiost. iiisty ]>od
..Bezwzelęona cisza“  d j

Wieku 11764,

Kto chce
i :tiief£ korzystni zo? 
d la  swych prcdektdw t 
towarów,

Kto szuka
dobrej klijenłeH wlród 
najszerszych warstw.

Kio cz^Eiiat
pragnie anaieżf Raicie 
'ui> aobrze sprzedać «te- ■ 
„otrzebne pr/ecnuoiy

hiucb ogius:
i u. natychmiast ws |

wi!lu Konytr.i
a t i . j p *  c z y  t n * « i z a j r i ; . -  j 
. u o Ł R ł b i .  h r a js w y m  —  j 
*. ®f*t* raiuan-

S to M E
w y u a t r a d s ż j
«ydfttii> iter.yruftpi ab 

eyiosei ii* , os/ I

P0K.Ó«I tiinoblownn>r. Ul: 
Tnreefca 3, mieeżkauift 12.LlzOil

Adm.
1)0  W  T N  A J Ę C IA  pokój 

cwobnem w ejściem . U l. 
ftap iaby 9, I I .  piętro. ~- 
rtw w i wprost.

U OKÓJ tmuiblowimy, ia- 
y.ienko, te lefon , od 7. a raz 
p rzy  ul. 29 Tjtatopada 11 U 
d rzw i Vr. 12. 11. piętro. 
Offlądftć od god «. 2—4 po- 
potuduiiE 1)754

PO K Ó J uniehlawRuy. k w
m ożniejszym  panom kat o  
likom  w yn a jm ę. Karp iu - 
«lŁieg:» 7, I .  p „  drzw i 2.

2'OKÓjr, osobne wejśoio — 
dla akiulom ików żydów  do 
v ynnjęoiiu Iiyczakowska W 
h piętro . • 11750

F C K fiJ  inuelłlotYimy do 
w ynajęci;*. T eresy  2 0  —  
I I .  p ię lrn , Jóy.rfczyktuya 

lift U.

4—3 P O K O I nu I .  p iętrze 
7, kuchnia i przn. \r cen­
trum  Iw o w n  lub w pobli- 
-żżu. w yn a jm ie w prost od 
w łaścic ie la . Koczuy czynsz 
«  ffćry . T . M A K T Y N E C  — 
3’ tłdwale 7, Bank 11563

POBK.K, u/c d roc ie  nile* 
wdeanio zna jd zie  słuchacz­
ka lub nauezyeifłlka p rzy ­
dzielona iia  kurs, o wen ta­
n in ie o ficer . K is ły  pod 
f,Sp-*kó.i“  do A dm . W ieku  
Ka oh a z ani om lej?. N r. 171 

 __________9oa»
OSO 14N yokó.i, k om lo rl, 
d la  2 panów (pań) cwout. 
7, części o tyym 11 Itr/ y tua- 
r.icni. 8/ymionu Okólskicpo 
Ni*. 8, I l i .  p. im Iow o. - 

11570

U K?i.ł'jl k\MK poszukuje po­
koju /, osohnem m ożliw ie 
nio kropn j i ’,eem w ejść ioju,
r jH iy  pod .,1*^dróż.njaey*- 
do A j Im. W ieku . 318iO.

K O K iu f um«oblowauy. św ia 
tło, pościel, osobne w e j­
ściu zaraz do w ynajęcia , 
Windomośi'*: P iekarska  37,
I f .  p ię tro , na lew o, od 5-0 

  11798.

-SZUK-AM lokalu /, oy.sta­
wa oraz lok a l przeutyslo 
w y  w  śródm ieściu — za  
ezyuszem  roczneni. K is ty  
pod „ A .  M. IW * do Adm* 
W ic k u . ____  1(79(1.
PO K Ó J utnitblowańy, oso­
bne w ejśc ia, d la dwóclt pa 
u i* w , /, idr/.ym uniom lub 
bez zaraz do w y  uniści a .— 
liftśiia ii), naprzeciw  Hzpt- 
tuła powbZtfohaego. 11728

L O K A f.  fiklopowy, ni. Xy- 
h lik iow icza  N r. 7, /uraz 
do w yn a jęc ia . W iadom ość 
u adminiHtrHt.mn, od 5—4, 
Kochanow skiogu 60, IX. p, 
d rzw i na lew o. 11729

XNSTłY flvU 0 J A  pry  w alna — 
poszukuje 1i*7.y u łjikacje — 
(dw a duże pokoje i jeden 
m ały lul* kuchnia). —
v. e lek tryk a , bez. kom fortu  
ua Łyczak  owi o dolnym  — 
lub w okvdicy. L is ty  pod 
R Y C H Ł O  do A dm in istr: 
W ieku . U 577.

M  A Ł Ż K S S T W () chrzęści- 
jońskie , bfZil/jtdno, possu 
kuj o 2—o pokojow ego  mi o 
s?.kania t. kuchnia, w prost 
<ni gospodarza za eryn- 
nzem w ed ług um owy. L i ­
sty  d la  S T K R , proszę k ie ­
rować nn ui. Kijto\rskjBf?o
1. 7, do pp. ftae.hacnbHn- sów'. 11752
UO AYY\A.TĘ< IA ~  pokój 
u m eblowa n y, skrouj u y — 
p rzy  ktaun ni KJopatsor- 
sk ib j, dziel- YJ. K is ły  d<» 
A d  ul. W ieku  N ow ego  pod 
,, ()t 1 góz pod fi rza * 11753.

l ’»Ł A  :-;‘ 3rs/Cffo puna poć.zti 
kiw ano pomieszczeń i c •— 
przy por/adnoj rwl/.inio — 
cw entnaln ie 7, Wiktem, Łi- 
Kly pod ..Czynlość • Adm : 
W ieku . ------11735
U M ilB ŁO W kYN T pokój — 
fron tow y  do w yn a jęc ia . — 
Ydnścic-icdkn. r̂dklowaka 3 

11737 .



N O W  Nr, 7677 dnia 26 stYCoiia 19/V

l) A »i 60 ilntyel «a  '-o! 63 
M lnhj PolitechnUL /.gł- 
szenia: Portjerk ”  Poii-
tedm ike, Chrzanowski. — 
_______________________ 11741_

■RWA pokójo  luli ] DOjiOj 
K I< unhjaią, za ozj _iszom 
i, g ó ry  ca gospodarza., na 
łM fcm m st poszukuję L i­
sty pod H . W . do 'Adm in.
W jy lr u ._______________ ili.’ii>. |

/ A  M lE N i’J? pokój, kuch­
nia pó łkom ! rb, na dwa 
lub trzy  nukojt k o m ion .
;;eutrum lub blisko. ..inty 
acil „K o rzy s tn ie "  do ódn i 
W icku. 111(6'’

W 7 N A .1  i l ł ;  pokój m iteblo 
w any z osobnem w e j­
ściem. Pańsko 16, d rzw i :
I? oftdS iy, 1. i>. 11768 1

IG Ł Y  yO S C ZO S ZN IO ZB  — 
repas jerk i, b laty tkackie, 
lico , czółna, Jze-otki do 
lnu M. B łuszkowski, Ł ed ż  
Żerom skiego 23. PU

o  k  i (SZU RKA  z polecenia 
n>i p iorw szycb  domów — 
poleea sit) w . P . —  U lica  
W ysp iań sk iego  K r. 7, — 
K ryn ick o . 11781

A  K  U SZERK  A Rutkowska, 
ln -y .liiiu ie  paaio A snyka
Nr 9. drzw i 2. partnr — 

 118®

P K Z Y 8 T A P 1 Ę  do spółki — 
w łoże 8.WM do 5.000 zł. i  
współpracę t_o dubrego in­
teresu lub przedsiebioj 
stwa. L is ty  Jod ./ ..raz"

i. W ieku . '17.17.

U U C H A B K Ę  i  św iade- 
elw am i dobrym i do w s ir  
stkiog > Jo 2 cąób azakain 
Zgłoszeni:, ty lk o  od 8 do
10 rano, Clierażózyibuy 21
11 1>. _______________  11781.

K U C H A R K Ę  do w try  .tkię

So. p rzy jm ę od B  lut. go, 
r. Jna jesoo a, Łyczaków - 

skn 68 11702.

PO S Z U K U J Ę  od fu raż lak  
tora  do rozw ożen ia  piecz: 
z a  b ia łego  i czarneęo. — 
Zn ies ien ie I jw e , P ie k a r ­
n ia  Sochackiego 1170,1

PO S ZU K U JE  osobo — do 
wszystfcieg. z  ai , u de ’ * 
ten go tow : ni om SJiwa- 

Okiegt 8, sklei ga lan te­
ry jn y , llosonstrefcli. 11788

P O S Z U K U J Ę  osoby su­
m ienno} do tro jga  ddec j- 
Kuczyńska, Ł ozińsk iego  3, 
I I .  p., nd o—4 popołudnie 

11718

P R Z Y J M Ę  dobra b ljżacą  
do w szystk iego Kolischo 
row a, plac B ilczow sk icgo  
N r. 3. 724,

P Y K T N E H 1 II  z  g ram ofo ­
nem., zgrab i.e j eonaj- 
ppib i m e b rzyd k ie j —  do 
w spó lnego a it.atorjkiegid 
tren i Łan w char] w to p ię — 
poszukuje absolwent P o li­
techniki. L is ty  pod „ W y ­
znan ie obojętne' do Adm  
W ieku . 11188.

K A M IE N IC E  — iły n e *  
sprzedam. L is ty  ik> ó tii: 
W ieku  pod „ tw - łn o  I f lK  
z ł . '1 _______________ _____

K I P I E  auto a i Porażkę

- 1
S ŁU Ż Ą U A  do w szystk iego 
z prani ,n, d łn go le tn icw i 
świadeetwauU mtrzebna.
Ta rnow sk iego 31, U . p. — 
M elzer. 11725. _

L E P S Z A  d w w c z y n a , któ­
ra  dobrze go tu je  za jm ie 
nie niałum dzieckiem , — 
zna jd zie  posadę z dniem 
1 lu tig c  u adw okata — 

lin gh o is  ■», d l. 6w. A nny 
N r  l  '  -11734,

W  ś lP iD M lE Ś U tU  Mrtc- 
S k a n io  w  gnterynuch jest 
Mira/, do w yn a jęc ia  — aa 
dug-odnyeh warunkach. —- 
J.isty pod „Sayhkośó** do 
Adm. wieka. 1,1733.

t jA H A /  do w yn a jęc ia  — 
Tarnowskiego 14. 11722 _

V(JKO«T Timobtowany — do 
wyjiajęciru.. M urarska 33 — 
diy.wi- 11727.

Z G U B D N O  szal czarny — 
n iedziela  ratm na. prze­
strzen i Fret ti' — L e li,•<> 
nok. Oddać za w ysokim  
w y nagrodzeniem  Dom agali

parter. 11778.czow

ZG U B IO N O  indeks, nazw i­
sko Korzen iow ska. Zns 
lióżca raczy z ł-żyd  ,50 n 
por I jera  U niwersytetu  — 
_________________________  11*52,

'UN t EW  A Ż * IA  M zgubioną 
ksinżKt) .o jskow ą  w ydana 
przez P-. K  U. ,. Droho- 
hye-u m » a  „  dowodai i i  
nsobiatynii na nazw isko 
Aron .tukow er. llabl

IIN  V,W A 2 K  .A M  książkę
w ojskow a oraz dyniom  Adę 
wydany przor P  Y TJ. —
L ifó iy , na nazw isko Kłuta 
Stanisław . 11488

,R 0 2 W A !tŁ ‘
A K U S Z E R K A  SE K U ŁA . — 
l«-z: jm n je  panie. G róJe 
„k i 19, I .  p.________ IlłiŚ4_

P E B F U M Y  O B Y U IN A IK E  
f: oucuskie, w ody koloń- 
skie kw iatow e, nu w age 
poleca na jtan ie j E N IS  — 
Skarbkowskn 6 (obok ki- 
na „ L e w " ! .  11050

A K U S Z E R K A  W A G N E IK  
W  A  o rzy jm u je  pa nie na 
czas głubości. S O B IE SK 1E  
n o  3 parter. 1(1(117

AK U SZE 11K A  p rzy j” iu je  
punie na ezas słabości — 
W ałow a 27. Zcdzw onió, — 
óozorozyn i wskaże. 10319

A K U 8 Z E R I H p rzy jm u je  
panm. Józefa ta  N r. 3, par­
ter, Deutselui t - 3l532_ ,

A K U S Z E R K A  Dziurzyńska 
p rz j iiim je panie. U lica  
Szer .yokieli 37, parter — 

   I W

A K U S Z E R K A  samoti.a •— 
Stasiów , p ray jm u jo  panie. 
Bar losza G łow ack iego 8 —  • 
IJ drzw i na ~ra.vo. 12

K O N C E S JĘ  ks ięgarską —  
.wydzierżaw ię. Zgłoszenin 
„ F  oncesja" B !n ro dzienni­
ków  Sohorera —  Pasaż 
.iluusnmna, 11770.

TcHOUOL i W 1 .NERYCZNE 
■I zastarza łe korne, aenra 
Btoiiię seksualna — ieczy  
Bnecjalista l i r .  Frisch , ul, 
W a ło w a  11. 11789
t- -----------------------------
fl.OOó — 7.0O1) O O LA R O W  — 
jinogę u lokować w bardzo 
Wobrym bez rezyka  intere- 
* ie , p rzystąp i* ji t> *"r<
1 ib ja w n y  spóln ik ; knpió 
pretensję n ipote-zna  t't ła ­
pówa, — w yp ożyczyć  na 
W iesszy  dom w e Lw ow ie  
fin oddanio mi a d n »o i. ’ *ra 
f ję .  O fe rty  md .K np ita l 
fcipot joznie zabezo ie - ło n y "  
So Adm . W iekn , 11708 >

^clU jpośdcly l
P O S ZU K U JĘ  Klużąoą z  do 
brem i ów iadeetwa.ui, om ie
j.v;<: dobrzo gotow ać i
T rać do wszy stkiego. —
Zgłoszouia u firm y  K la r: 
Spot. il. Sknrbkowska 27,

_______________ 1*560

P O T R Z E B N A  służąca ,0  
w szystk iego, m zedew szyst- 
kitir bardzo dobrze jo to -
wać, bez sprzątania, o g ła ­
szać się codziennie m iędzy 
w ,,ó ł do 4 a a’ pół io 5 po 
południu, Teutyńskn ]. 15,

1 lot I

iAUENTOW  poszukuję do 
ipr/.otiaż: a rtyku łów  pier-
szej potrzeby po prow in­

cjach . Tlarobek dzionny od 
15—20 zł. L ist* do Adm in . 
W ioku  pod „Zdo ln ość". — 
_________________________  11678

S ŁU Ż Ą C A  do w szystk iego
0 ilira, uOstanio zaraz v z y  
ję tą ; św iadectw a pożąda 
ne. Ul. Pańska 21 I I .  p., 
fron t, drzw : N r. 6 11434

S T A W O W E L l z  p raktyką  
w  w lekszyoL gospodar- 
sżwacli rybnych  poszi auj-i 
od m arca Zarasd dóbr 
Łelechó k i, _  _______ 310

S Ł U tA C A  do w szystk iego 
Po lka  zostawić z «r a z  przy  
ję tą ; św iadectw a . iżaija- 
n J i. Pańska 31, ii. 
fron t, lrzw i N  8 1143)

K U C U a R K Ę  sam odzieln ie 
ęotują-i,, e zczędua — do 
w"-, ystkiegn (poko jow i j  st 
w  domu), — uajcuętn iej 
N iem kę tylko z  dobrem i 
iw ow skiem i św ladoctwain i, 
■ai lu tego p iz y jm ie  gt 
ripodarz. U l Sw. M iko ła ja  
20, I .  p», (j0-—12 i 5—5),
__________________________ 11S86

O SO BY łn tol w  ired n im  
wic., o dla tow arzystw * 
u tw szej pani i w y ięczen ią  
w  gospodarstw ie I oszuku­
je  rię. Zgłoszen ia  pnomne 

iii o o g lr  szeu B riicsa  n?
Kościuszki. ,1690

b Ł l Ż A C Ą  do w szyetk iegt 
z  lob rem i few adectWi mi, 
jirzy„_ o n a iy  m iast — 
Gutwald, Jabłonowskich 
S r  16. _____1178,

ZD O LN EG O  chłopca z  ca­
lcu! u trzym aniem  p rzy jm ę 
Restauruojo, G ródecka t2.

_ 1)77r
K U C H A R K A  do" wszysU 

i jg  do . ju leg jfuspodar
stw a, z  dobrem , polecenia 
jni, ia  dobryoh w aru i
kaoh ~ os Łan i € . atyohm: ,t 
p rzy ję ta . Opatowa, Gróde­
cka 62, dru g ie  p iętro . —  

 _ 11778. _
P O S Z U K U J E  służącej do 
w szystk iego z  gc-ow a- 
n iori. Św .adec.rfu  p m a - 
gan  -Wiadomość: W eisso- 
wu. ni. K le inow ska  1, 3.
I I .  p ________  L777

P A N IE  i pauowlo z  w y i  
s-zyon sfer, *  m iast i p io- 
a 1 ic ji, k tó rzyb y  eheielf
1 lieó  poważn iejszo docno- 
dy ie przi^z .adza jąe «n- 
_.o , swych zajęciach  — 
1 , chcą s i“ P< roziiiliieć '/■) 
mną. T e le fon  2,-11. jd  4-8 
łub do Adm in . M’ i iku pod 
„Fachow ość zbędna'-. — 
” ________________________ 11788.

P O T R Z E B N A  od p ierwsze 
g o  1 itego  służącą —  d-> 
w szystk iego. -  golowa- 
nicin, z  dobrem i wiaJe- 
t.. ni. Z g lo «ż „3 ia : 1 b i­

le” " aam P row la n tw  j  3, 
T Tiietro 11771.

WGT I N W A L I D 5 5 I
bezr bot..i w l.czbij 3— 4 z n - , d f ; Z a *  
r o b e H  P Y z y  sprzedaż pokupnego arty­
kuł,. Wiadomość; Uciiks, Gródecka 11, jkiep

t l 7 i l

E A o T Ę P O A , s  b ran ży  sn- 
k ii.un iczej, dobrze wprowa

m, p .1,;v;,,M M i  we 
.w, w ie, iK itycbm iast pi> 

szukiwany. L icrw szeńs lw o 
m njr icznnni z branżą.
JJst, port .^iastępca m iet- 
Siou y “  do A dm . W iekn.

11751

ZW 1 u Z E K  Zaw ouor F a r  
.iiuccut Pracow n ików  — 
poszukuje p •-■•cownlKa — 
(czk i) ob ;n .jo ifion ego  — 
z prowadzeniem  ks.ęgcz j -  
oc.i i plsząoogc na m aszy­
nie. Ofe> w łasnoręcznie 
pisane z  podm ieni w arun­
ków  i bui-ficuliim  y ita e  - 
skłaJad w  B iurze /.wiązkę 
p rzy  *il. M L o ła j i  15 od 
godz. <2 do 13 do dnia 2„ 
slycziiin  w łączn ie 11755.

D Z1E W C ZYN K J do kra ­
w iectw a  przyjm ę. F r ie d r i­
chów  6, Sejutow a. 11601).

D Z IE W C Z Y N K A  cc  dzie­
cka, k tór. m a praktykę i 
do pom ocy w domu, po- 
ł rzebna zaraz. K o ra lu ieko  
6, I I .  p. o fic yn y , Sambor- 
fikm lrHO

S Ł U Ż Ą O A  dc w szystk iego 
z  dobrem i św .adeotwam i, 
poszukiwana Akdrm an ») 
Leona Sapiehy 69, I I I .  p 
I .  so liodr, 1 , 8 ._

DOUHODSjACĄ in o  dc p o  1 
B ż u k i i ; Zg loscen ia  n liea  
Suiadockleń 3, I  pięt. „ —  
ganek  n a  le w e  J172C.

O SO B IE  energiczne , kato 
lik  m ogący łoży  i YtWę 
Jo 3.1K10 z ‘ ilych . wzglęJ_iia 
2,0'K) go tów k ą , 3.080 gwa-
reno j do pew nego — bet. 
ry zy k a  interesu, dam sta­
łe  płatno zajęci., z  udzia­
łem  »  zyst )h. P  erw - 
ozoństwc handioweum. Li 
sty pod ..H artow n ia  ,y ( 
n iow n " do A dm , W i« '.u .

11689.

KupnorSprzcdaż
K U P IĘ  dom, ogró  stai- 
lię. L is ty  poi* U. '7 do 

Adm . W iekn ._________ l i 55:)

T O R E B K I dam skie naj- 
m odniojsze i najtańsze — 
poleca R u do lf F luhr, a l 
J.egjonów 21 (H o te l B risto l)

K K A W  A T ’ -, s z a L  jedw a­
bne, bielizna, kołnierze, 
kamizjlki. Pulowery —
w wielk _n w yborze na jta ­
niej Rcdoli F loh r, Legjo-
l.ów  21 (H d tcl B risto l). —

P E R F U M Y  i kosm etykę
francuską lołeea żi*a »a
z  tan:oś“ l firm a Rudolf 
F lu b r l.ogjonów  21, i . lo ­
tni B ris to l). 29

K U P IĘ  sztaneę ku low ą — 
lub Exeu toipresse w do­
brym  stanie. M arjasz, — 
L i i  ów Oróueck; 4’ 11.388

F I Ł K  A iaś_ iow a  nowa — 
cka/.yjnio do sprzedania. 
Ajfcrjasz, Lw ów , Gródecka 
N i . 41. 11387

i ;

D Z I E W C Z Y N K A  do po- 
sług Dotroobna M iłL jw - 
sk lego  9, I  p., na lewo.

11795.

F R Y Z J E R K a  zeioina po­
trzebna. L is ty  -Je A dm in : 
W iekn  pod „Stał* \  11709

P O l  R ZE B U JB  —  zcclnego 
rc „w ozle io la  za kaucją. -  
P iok itrn ia, Sygn iów ka . —  

i m a

K O B IE T Y  In tel, do a row a  
dzonia gospodarstw* domo 
wogo i - - opies* ram a sie 
dziećm i, zdj u irej, czystej, 
poszukuję. PierT/szonhtw.ii 
rusin ld . 'Ig łoszen ia ; Siuro 
gazet B riicka, Kościuszk1 
N r. 2   11743.

POS/i i iCUJĘ kneharkę do 
w szys lK ieco  z  dobrem ' 
p o le  iniamf W iadom ość
Jagie llońska  8, I .  piet] >.

N A U K A
„A IA T U R  A "  Łyczakow ska 
47. Kur:xi Bankowe p r z y j­
m ują w p isy  na drugie  po ł 
r< i ze na knrs m atnryer- 
n.v g im u azja łn y  oraz szu 

do k lasow y g iiun azja lu y 
11576

DO B P R Z E B A N ] A w ago­
nowo siano prasowane — 
loco wagon, staola  Piase- | 
ezua Łoi.; Lw ow a. Zgłosze- 
iiia,: Lw ów , ul. S trza ła  12, 
T e le fon  4091 Zarząd dóbr. 
_____________   11503

H A I IL E L  delikatesów  — 
z  pokojem  do śniadań —
.. puli ym biegu odsOtpię 
iam „żne.iin. B riick , n łiea  
Kościuszk _ «  13M ■

N A jW Y Ż S Z E  G ENY płaci 
®a nżywane meble ,Dor<e 
toum " Sap iehy 34. 10175

S P R Z E D A M  w  Truskaw eu  
parcelę, i.u.c, i w ilłę  ,.nra» 
L is ty  jmd Z. A .  fi o Adm .
W łoku . _____________ - n r

K S IĘ G A R N IĘ  ku jip letiO r 
urządzona, sp.rzeil.iiii gv» 
tć.jfcf 80 g ś ięe j ■. nlyub, 
•A le rk u r" B iu ro  il...on>fi- 
ków (;ue‘ tsbauiuevve-. — 
Lw ów  Hetm ańska N i  i ł .________________m -m '

6 F O T E L IK Ó W  i 2 ka- 
papki pokryto pluszeja — 
wyeiskauem  do spn.cuamła 
GróToUer, K ró lo w o i -tfut-n 
g i  N r. 11). ____  ■__ _

S P R Z E D A M  kom iku .le -  
u T zą ’/jjny w arsta t masiiK- 
ski, lub u rsy jm e spójniki 
z  konoosją i innłoTO ki. i 
talem , ł  asiok i Łes i uiieiói 
Sebeiowskł KozAniior/..

I  l ! 7 « i_

1 K O M P L E T  wzorku, (lziab* 
kow an j tl wysuar<!r..i)ąoT 
do założonla ,*u c i . .i hot 
c ia .s ir .jj,  sprzuda] i za w' 
/i. B isty pod B Y T  AdrnLł. 
.V ie !ł" 117i»

ZahuWKI osocżediriśeWwt
o ł.20 sprzuda je  Fassle i, 
ykstnskt 39. 11785

K U i-T Ę  używ ano p m n iee  
w  uobrym  stanie i . i - l > dtt 
Adm . w i oku Nowngi, p o : 
„G o tów k a ". 11781

-  i!

P IĘ K N E  in tro ligatora!, ie
pap ie ry  ok le jso w e  (ręczne) 

yrab ia  a ityezna lu tro 
l ig e lo rn ia  K rzyw .eck iege  
L w i w, Piekaruk 1 C. 144

ZŁO TO , Srebro, B r y la n t : . 
kup ili po uaj\?l izj .r. 
• maci. Oswald M and), ul. 
Sykstuska 13. 1 768

K U P IĘ  w illę  dobnio j e i k  
A ipą  w  T , oska wen, B }„
cbow ieach łub w  innej
inicjscowuśei k liinatyeziio j, 
Z g łoszen ia  z  ok ładacie
podaniem  raro  skow , cenę 
kupna Rod .JSzybka decy­
z ja "  do Adm in . Wseku. — 

 _____________ n ts t)^

J E I/ j N A ' w  P e łsec  fa b ry ­
ki o io jków  e tc ry& ŁB je ł — 
spółka z  o g r  ocp . sprze- 
• 10 proc. ndż a low  zdol-
.emu farm aceis jio  1.. 0 ie 
y  llerow i ch em ikow i, 

bitnemu fuchoweuw ' tś 
b ia n ży . P ła tna  współ ) » * »  
lOnier-.nym —a i„n i , . ę i l '. -  

Zgło! len ia  ty lk o  powa ż  
j.yeu  refioktan lów  po6
„P o ls   Roiebeułittł. do
A dm  W ieku . 11718

EOL KURSY HAMDLOWE 
3. H i A * l A $ P R  J i t G A
b t e i a k o r s l t a  36. przyjmuje wpisy na 
U m  S-C&0 WliS KU & HAKJhjtt,Y
dia dorosłych i f  uiftlłiP L i

117 1

'O S Z U K U J E  od I g o  śln- 
sa<# uo w rzystk iego , do­
brze gotu jącą, z  ninrern i 
świadectw aini. Z g l iszouia 
m iędzy 12—1, Dr. O z jicr — 
Sw. A n n y  1. I I .  p. 11773. i

l  i i

PO T R Z E B N A  służąca dę 
ws-zysikiego z go! twuaiem  
od p ie i vszego luti-go Ul. 
Sapiehy 53, o ,  p iętro, pa 
praw o , m is lży  godz. 6.

11774-

E Ł liż A O A ’ do w szystk iego 
nm iejąoa Jobrzo gotow ać l 
prać, z  dob.-ei:!. św in ie- i 
otwam l, na jchętn iej N ia .i'- I ~/x 
ka , p szukiwana. Z j Icszo- 
m s “siędzy i —5, K ro tka  3 
I i .  p., d rzw i 14. 117n2.

K U O IT a R K A  z  pran iem , 
potrzebna od zaraz. Zgło- 
sż ffd a : rlklad W ęd lin , ul, 
K opern ik a  N r  4f od i-e j 
B o 7 pmlz 41756. i

DO P R Z Y G O T O W A N IA  -  
do m atury  a języka  fra n - 1 
enskiegt. p 'iszuk” 'ę  nauczy  
uielu. i. ls l/  ood „ M a tu ra "  
do A dm . W ie k o  11587

S T E N  OU R A F J I  -  w yu  )za 
darm o, listownie, lieduk
ej 2 S ten ogra fa  ('o lsk ieso ,  
W arszaw a , Szczyg ła  12.

  187 j

« ,  II Z Y P O A C H , mau 
dolin ie , nauczę ba rd zo
szybko g ra ć  zysto, rytin i 
uzi ie z  ii u, L isty  io A d in  
Wieku pod , K ape lm istrz  

11789.

Z D O L N Y  korepetytor, — 
starszy akadem ik, udzieli 
sum iennie i rzetom io lek ­
c ji _ za!O lsu  szkół *io.v 
szeeli nyeli, g i m naz ja l u y c ii, 
p 'zy g o to w u jc  do zda jjek  
11,). na bt rdzo dogodnyeh 
yąrnnkaeh. TH&H ped 
..O frnzja" do A dm . W ieku  

f ’)19

D S U I . a N f p W  ZŻOTO.  S k E B K O ,  o r a z  w s a c h  
i l n i  U n l B  I  l  k* . j . ż u t e r j ^  k n ,  u  e  p j  n a j -  
w y ż s z y c L  c e n a c h  J »1J it* t Q . r ( . w i , —  B * a o R  
R  u  > x « v  a  i ,  L . < ó w ,  A k  d . m i c k a  i .  9C

jjOD  N A T U R A L N Y  —  do- 
ataroza w  w iększy vh lo b  
m niejszycu  ilościach  z  d r -  

uiw lun  ber. L isty  pod 
.OD-' do  A d m , W iekn .

11745

M A S Z Y N Y  k rąw leck lo  „ jb  
gera sprzedam . L en a rto ­
w icza  21, 11,- plę... u, nn 
lewo. 11747

M O TO R 4 H . P  z ' 
Bja, pasy , lY.iif— sta low e , 
korzystn ie sprzodapi. Wi> 
terfold , S ap ieh y  45. U7i

F O R T E P IA N  lu b  p ian łu o  
kupię (uraz. Gotów ,a . —  
N o w ao k i, P ań ak a  N r. 17 

57

O K A Z Y J N IE  d b „ ,zeda- 
n ia  gab inet meski su lon i': 
2 Kredensy, 2 kanapy  i  ko 
roWcową kapa now a. U l. 
Osso lińskie! 13, I .  piętro.

11794

P IA N IN O  „S  ille ra " sprze- 
d jm . Sob iesk iego  4, drzw i 
N r .  9. ’ 171u

BUDKĘ! ln w e lld łk j, sp rie - 
■ dar- znraz, la w o ” , . aic- 
wieu 176. , : e..74«

Budzk „Y 0 R K “  \2 z t  80gt,|
M yfą.zna sprzedaż U4 {

— % .mum a  1 4 .  j

F O R D  L linozyna  praw ie  Z A  S T R Y J S K Ą  rogatku  
now y tan io  do sprzedaniu w 4 itil-nnctrie. —  jest ii 
List; pod „L im ozyn a 1 do spraoilunia dona. shwlori i1
Adm . W iekn 11707

B iBJO TEKA mahoniowa 
oinpi™  komoda Biodor- 
nmyer, < skrotarzyk. salo- 
nfc mahoniowy, szafy, — 
maszyna nożn t Siugora — 
okazyjnie sprzed:, ł AMUS 
Rom.PKiwiczn 19. 11711

*U T O  sześciu osobowe -at 
ii20 do larów  do sinzodnuin 
n w ern ieb iego  7. U 7 U .

półtora  nor pula. 'C e .  
masz-Miilickl, 1172*)

DY’ W A N Y  orsk ie ., stare 
m eble v/iedońskte. Łycza­
kowska 15, sk lep „O kaz ja  ' 

11723.

SW tEUENIK oir.ktryezYiy. 
3 la n iję u n A  za „3 .( do-
Kprziuijjoia. Butf.wsl.ieg,:
31, J. iiietun. lew o. — 

17:;ń
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PiYNN lA  tilm idynki. poszu­
ku je  nsuuof*t"uy zar.M.i do­
bni lub tut probostw ie. ~  
ić s t. f pod ,,Samotno 23 — 
flo 4 tlili. W łeKi 11674

'JC1'!brt NO'.VV'“ Nr. 7?7/ t dn;. 26 stycznia 1 $27

? A N A A  irital. lut 22, po- 
inuklije tturrnd domu 'o  
iwJJff-, tumb lub jednej. 
L is ty  pod .JSrunetkii 22'* 
:(i» Adin  W iekn . U87-r

PO S A D Ę  w  Diur.-.e, — do 
pom ory pi.ai domu, lek tor 
k i. tow urzystk i )  L w o ­
w ie, pw .yju ie L is ty  pod 
,,Vo-‘O t»e:I i_ i ‘ do Aum jn. I 
itToku. vit okazaniem  log. 
Wr. 171. :032

Wszytko ta A u f  «hftr9es'ona.

C l

B Y Ł Y  urgędnik państw, i 
p r j y.otnj-, pnaostajpey obe 
iM».t w lieZ k irh  w arun­
kami ,-Ąrmct\\ryvii. poszuku­
je  posiliły b iu row ej; w y- 
■mśk.,-- Laiżt) ua prow in- 

- -Zglnpzcrtia 1’ oste re- 
glSlih- .1. .(!, P rzem yśla .,y .

J161Ś

UCK K  ilAALoOA £, 
A d-zialu • K k s ty l. płócien 
i dcku riicy j. (próbkasz) — 
isW telor. lo t  i ,  przudsie- 

■ Oli.-cz- , (urmo.ku.it1 posad) 
ara . I io fy  - od „P.rzod- ,ię!.: onzir“ do AdlU lustr.

j r a k o . 11333
SYL.Y  V DUYYY.NJ j\ , pra- 
ćtiw ilr . z du ls } 1 energie**- 
by  posolą Im Jo‘ posady b iu - 
b i r c j  od zatai' ewent. pó- 
ń U c j. '/.gluszołua pisem ne  
Ottd łj łp iid f"  do A dm in . 
tY ieiw i IłóOS

B l i U lA i . T i i U R A  —  bli in- 
slstka. s i lu  p le . wszoi edr
pOfeiadnji.la system wIorI.1 
.fi,. lidósl .1, - !>..i'balt<*rjl} 
y,.lrie. kareisporidentka. pi- 
*s#ei Idegto na ronszynacL 
M_«fe:i imsauy od laraz — 
lub óY.śłiie" Pod  Listo- 
w u D i i  * ’ !o tr  d la  bnblial- 
terk i, Lw ów , Bękarta 3. —>

y ? X 'O O IiłF,T S T  p o rt ie r  ho 
id ó c y  poswiikn o posady, 

ffió&e .uy> n a s »K »ii ie ra  lnU 
(ftkal o lt r le l. Li-t i pod  
,Poi’ljcrów lcn ‘J do  _ i  Imin. 

W.lWtu, W

frÓ  W Ł O O li w yłoz iiza jaea  
„atol [ci.il. zaop ieku je ... 
U in r . m inia lub dzieck ie 
u  u on i  Syniptityozna”  
do’ A dm . WTMfA; 1175*.

n.f ■■■?.:?.

Charles1 ot avjrc:̂ ły| w ,ym ,zonie karna wal >wym Je-t t L cnie ram o* 
dn ie b?ym tań em. Uczą s ą g o  zc ga lo ty  a ie  sta zy i nrdodzi, pośw ącając mu sto­
sunkowo dość dużo zas , pora eważ jest to taniet trudny i w ym a ga  ćwiczeń Ry­
cina na>za .irzrditawia dwie najbardnej cek a m b  fig u ry  c h a ie s t o ia .

MŁODA, intol. w dow a — 
poszukuje pcs-idy umo-
ilzumicj gospodyni 1 lcóar
k i ud 1. lu tego  do dom uw  
pryu .atnycii lub instytu- 
c j i ;  i.ozci\.rośó i oszczę
dnośc to jes t .a le la ; rufo 
renc je  p ie i s'A,rzpdno. 
7ig3pszeiua 1'osto rostant* 
„ivt“  Kw jichow ioo, 11715

B IU R O  Piiseounictwa Pra- 
oy  dlu. M li/Y tvu \V , B ra ­
tn iej Pom ooj prr... jzkołd  
m uzyezuej . m. Paderew ­
sk iego poleca na tezoa 
ka rm iu a tow y  p ierw sz rze- 
dus o rk iestry  sm yczkowe 
l sal<sofoiiov o do g r y  ua 
b a la rl zabawach, w  kino 
tentrach i t. p. na warun 
kaoh na jba rdz ie j u .„ i„rk u  
w a.iyo i.. L w ó w. M .lkow - 
sk ie g f U . od 1—7 wiei, -  
L a iu .jia r ju  szko ły . 1171T.

IJRńf/iJEB męoko—damski, 
p rzy jm ie  posar*> na 5it 

rooent. Lu łtj dc A din ia i 
W ieku pod „ F r y z j e r 1. ~> H72i
IA 'i  E L. panienka z  tiebra l 
skiem  puszu j-  i  a ?  
ii6 d d e r i L isty  do Adm. 
W ilk u  p o 1 „ W  ecda 1 —

11711.'

L E P S Z A  m łoda  tlziewezp  
uc poszukuje miojaor de  
w szystkiego  uo aa ł j j  —  
oiiraeśc ijaŁsk le j rodziny, 
Łask aw r zgłoszenia  list f 
nie d la  .ń A D W 1 U i, 1’orilś 
siew intr 38 1170Ł.

B  4 R D Z O  zdolny bucha ,- 
te r  —  b ilaneista , ort*
.. jnduut po lsko — niem u •
eki, p iszący na  i .cynie,
poszuku  popotudn. “ tg. 
zajeo la . L laty  pod „S 11 do 
A d m . W ie k u . 11795.

AD M IN ISTR ATO R  KZAki 
GA, kawaler, ia ‘; 30. (u  
m lenny I,- en org i z .y —>: 
zp rak ty l a • szkole r_ta  
ca sny anlcznr^ .oszuki -

dzieln ie  la b  pod dy spo z r-
,0*lt Tli

Je 1,0:'“ dy 
dzieln ie  lu b pod 
o je  w laśo lo ie la  
o .  z a — z. —  n ere ren e je  f  
tw ład eo tw s  bal ist dobre. 
O farty  Los itr  .  do A d m i  
W ie k *  pot. , .A » . i  ,..n •

0029

Małżeństwa
IA  plsm t iM A T R l -  

M O N.TUSP ' L w ó w  O róde- 
oka 48. I .  - lę t ro . g a m k  —  
Ogtoszi ua prenui —ta, 
wi kazóttkl. 1177?

Li'i£ iliss;
P  A  S M  M  B

pragnące unik q ( srsztłii h ogod n oU i p r«a la  tf05:0W9fl0
uiywajg vsi chżziatowo znanych M Y D  --Ł,

W RlN^d W CilFf ftir w kawał- U'|S proszku do czy- 
plrtkacb liliiJu f...o zku i Lnj i  kachoraz lilii szczenią 

P rz y b ą d ź  :e  nu  p o U a t r  p r a n ia :
Dnia 26. stycznia 1927 r. J. tColerański skład ferb i ozy  borów gospod 

Bito ego 4
Dnia 27. stycznia 1927 r. skiep galanteryjny, Legjoińw 21. 
gdz e przekonać c sią o niebyw.łych zaletach tych n owoczesnych środ­

ków do prania. —  DO IV te SZQd is . ;;15

SUAi^JT 8IH
K A R N A W A Ł  19*./.

V  _iajj.ui niet ze i nai ańsze materjaty na suknia' ba­
lowa z ioi. i rzyd <; można tylko u f r ny

&£* liiCH, * wal SyHsfusisa l\> fsl. 1/56.
I ł0 4 o

0i9!hi'ry iiKahty twamnify
po e :a  optyk Q. SILBER Lwów  ul. Kilińskiego 
boc.fia R towskiego. Na zam ów ien  a x prowinćji 

H O T  wysyła odwrotną pccztą. K Ś ®  (16 ,

Pi4Pł.:^OSNiCE
SREBRNE w n jtnodme szych .- -nach 
w w ie l im  wyborze p o l e c a  najt. nl tj f i r m a

aRUnReRO syk f !s«’9 4

d r o b n t !  t a łd S Ł łls i i
W«f o W ia K U  PlO -yrit*1 kosztują i

Jedno s ł o w o ...................................... -  gr.
Słowo w rubryce • Kupno i sprzedai" 10 t

„ , .Matrymonialne* lub
.Koresp, prywatna" . 15 „

.  .  .Posad poszukują-  . 4 ,

Pierwsze słowa. o raz słowa, które mają 
oyć drukowane tłustym drukiem, kosztują po« 
Jwójnie.

« Należyte u ‘ gotóurką 'ub w markach po* 
cztowych. Na numer dowodowy dołączyć JJ Ąf, 

flam .tL£łg*SfiF Haujisno". hunia. 1.

( i ł  i rto ii ©fatów ., wfaueiie rrczałtem,
DntkJoat -Spółlrł oritk. „Pm«ihn.

W ydawca ? 
Lwów. al, Sokola L t .

.W lvl N m ,, “ Smółki “-ydAWnlcia.


